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Dnłowiestwo w obec wyborów. 


Lwów 6 pażdziernika. 

Wszyscy, którzy biorą czynny udział w te- 
raźniejszym ruchu przedwyborczym, widzą to na 
każdym kroku, że coraz więcej schodzi on z po- 
la zasad i względów narodowych — a to zaró- 
wno w polskich jak i w ruskich stronnictwach, 
a przechodzi na pole walk klasowych. 

Dla każdego stronnictwa ma doniosłe zna- 
czenie udział duchowieństwa parafialnego w ak- 
cyi przedwyborczej - zwłaszcza w tych kuryach, 
które obejmują szerokie m”sy ludowe. Lecz wła- 
śnie duchowieństwo odczuwać musi najdotkliwiej 
skutki oLjawiającego się teraz obniżenia pojęć o 
właściwem znaczeniu i doniosłości mandatu po- 
selskiego. Duchowieństwo bowiem, bez względu 
na to, do jakiego zalicza się stronnictwa, z na- 
tury rzeczy wnosi w każdą sprawę, którą korpo- 
racyjnie zajmuje się, pierwiastek idealny. Gdy 
duchowieństwo zbiorowe s'aje w obronie jakie- 
goś programu, to chociaż może się czasem my- 
lié w wyborze stronnictwa, do którego się przy- 
łącza, lecz zawsze musi ono zachować przynaj- 
mniej pozory dążeń szlachetniejszych, wyższych, 
powszechne dobro narodu na celu mających. 

Nigdy i nigdzie nie dała się też przeprowa- 
dzić zasada, że duchowieństwo „nie powinno mię- 
szać się do połityki*, Ono mięszało się zawsze 
do polityki, powodowane do tego chwalebną gor- 
liwością obywatelską, i byłoby to istotnie obja- 
wem niezmiernie smutnym, ubolewania godnym, 
gdyby w tej lub owej okolicy duchowieństwo 
parafialne tak dalece zobojętniało dla spraw na- 
rodowych, ażeby abdykowało w zupelności z cen- 
nego i ze wszech miar usprawiedliwionego swo- 
jego wpływu na usposobienie 1 sposób myślenia 
mas ludowych. 

Jednakowoż panujące teraz stosunki, nowe 
prądy i hasła ogarniające coraz szersze koła lu- 
dności, nie pozostały bez wpływu na rolę ducho- 
wieństwa w życiu publicznem. Powstają stron- 
nietwa, które otwarcie i z planem z góry rozwa- 
żonym starają się osłabić i zniweczyć powagę i 
wpływ dachowieństwa na masy ludowe, jako 
szkodliwy albo nawet wręcz przeciwny ich dą- 
-ŻnoścIOmM. 

Wszakże po miastach, a niestety, coraz 
częściej już i po wsiach pracują socyaliści jak- 
najusilniej nad złamaniem wpływu duchowień- 
stwa na lud. Nie ma dość ohydnych środków, 
których socyalistyczni agitatorowie nie używaliby 
w tym celu, bo wiedzą, że tylko w takim razie, 
i o tyle zdołają zdobyć i utrwalić wpływ na lud 
dla siebie, o ile uda się im wyprzeć z serc ludu 
uczucia religijne, uczynić go obojętnym dla jego 
tradycyjnych wierzeń, pojęć i zwyczajów, zmienić 
go w bestyę nieprzystępną dla jakichkolwiek ide- 
alnych porywów — w zmateryalizowany na wskróś 
„proletaryat*'. Duchowieństwo poczytują socyali- 
ści — słusznie zresztą — za swojego najniebez- 
pieczniejszego wroga, i dlatego też zwalczają je 
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„Chrześcijańsko-socyalna" agitacya ks. Sto- 
jałowsuiego w zachodniej części kraju, która 
niestety utrzymuje się przy pomocy ukrywanego 
poparcia ze strony pewnej części młodszego, ra- 
dykalnie usposobionego kleru, a we wschodniej 
części kraju agitacya radykałów ruskich, zapra- 
wionych przez kult nauk Dragomanowa i Franki 
w szkołach, ostatecznie niszczą także religijność 
i powagę duchowieństwa w pojęciach ludu. Tacy 
bowiem księża którzy bawią się w radykalnych 
agitalorów muszą pochlebiać zazwyczaj najniż- 
szym instyktom mas i zamiast miłości chrześci- 
jańskiej, wlewają w serca ludu jad zawiści ku 
innym klasom ludności, jako też rozdinuchują w 
jego duszach iskrę niezadowolenia ze swojego 
położenia. zazdrość i zniechęcenie . 

A ponieważ nauki radykałów nie dadzą się 
pogodzić z zasadami elemontarnemi chrześcijań- 
stwa, więc wytrawniejsze i obowiązkom swoim 
wierne duchowieństwo musi sprzeciwiać się wy- 
wrotowym naukom radykałów. To zaś naraża 
je znowu na wściekły gniew radykałów, którzy 


Wobec ważności tego obowiązku, czem są, | narodowego wcale dotychczas nie ma. Rusini po- 


czem mogą być dla księdza rozumiejącego swoje 
posłannictwo szczytne, różnice programów paT- 
tyjnych ? 


Antispołeczne i antireligijne _wichrzenia 
w masach ludowych szerzą się «oraz śmielej, 
coraz gwałtowniej. Czyż nie na czasie jest zwró- 
cić w tym stanie rzeczy jest zwrócić w tym 
stanie rzeczy uwagę zwierzchniczych władz du- 
chownych na kon-s..ną potrzebę  solidarnego 
przeciwdziałania tym prądom całego duchowień- 
stwa. wraz z oświeconym ogółem niezoboję- 
tniałym dla religii, a to bez różnicy stronnictw 
i narodowości. 


Ruch wyborczy. 


(Koresp. Gaz. Nar.) 


Sanok 5 października. 
Ze strony ludowców i Rusinów ruch wy- 


biskapom i „klechom* albo „popom* nie szczę | borczy w tutejszym okręgu rozwinięty w pełni. 
dzą za to w swoich gazetach i na swoich zgro- |W kuryi gmin wiejskich Sanok- Brzozów - Lisko 


madzeniach obelżywych wyrazów i obwinień. 


wysuwają Rusini przeciw dotychczasowemu po- 


Tak samo ludowcy, zostający pod kierun- |słowi Janowi hr. Potockiemu ks. Jasinieckiego, 
kiem Bernadzikowskich, Stapińskich itp. wichrzy- | ludowcy zaś niezbyt inteligentnego chłopa z po- 
cieli — na Mazurach, a nowa „nacyonalno-de- | wiatu liskiego Starucha. 


mokratyczna" konsoliducya p. Romańczuka z dr. 


Obie te kandydatury, o ile hr. Potocki 


Franką na Rusi, zwracają ostrze swych dążeń |z Rymanowa zdecyduje się o mandat ubiegać — 
przeciwko duchowieństwu w pierwszym rzędzie. |a sądzimy, że tak, bo obowiązkom obywatelskim 


Widzimy też, że starsze duchowioństwo za- | zawsze 


był i jest karny — nie mogą trwożyć. 


równo polskie jak i ruskie. bez różnici do jakie- | Wobec hr. Potockiego żaden z nich nie ma szans 
go zresztą zalicza się obozu politycznego lub na- | przejścia. 


rodowego, pojmuje i ocenia należycie grożące 


W piątej kuryi sanockiej, z której posłuje 


mu niebezpieczeństwo. Mianowicie— pojmuje ono, | p. Stapiński, ruch wyborczy także nie mały. P. 
że pierwszym jego obowiązkiem jest w obecnej do- | Stapiński i jego przyjaciele zwołują ustawicznie 
bie, bronić przedewszystkiem zasad i tradycyj |to w tej to w owej gminie wiece przedwyborcze 
religijnych naszego ludu przed wpływem cynicznej |i agitują — podczas gdy z naszej strony nic się 


agitacyt 
socyalnyc wichrzycich, wrogich kościołowi i du- 
chowieństwu. 

Na tym punkcie zacierają się * znikają ró- 


bezwyznaniowców, jakoteż rozmaitych | nie robi. 


A szkoda, bo p. Stapiński wcale tu man- 
datu pewien nie jest; przy poprzednich wybo- 
rach wyszedł dopiero przy ściślejszym wyborze 


Żnice zapatrywań partyjnych pomiędzy ducho- i to nieznaczną większością O mandat z tej ku- 


wieństwem. 

I słusznie! Piecza o utrzymanie nienaru- 
szonej wiary u ludu, jest bowiem pierwszą i głó- 
wną powinnością duchowieństwa. A po tem do- 
piero idą inne obowiązki. 

Skoro więc teraz w najdalsze zakąty kraju 
wdziera się szalona agitacya socyalistów i rady- 
kałów, zwrócona wprost wrogo 


przeciwko wpły- | ne. 


ryi powinienby się starać hr. Krasicki, albo pre- 
zes rady pow. liskiex Ramułt lub teź Paweł Ty- 
szkowski; każdy z nich miałby wiele szans 
przejścia lud ich bowiem zna i ceni. 


Dolina 5 paśdziermka. 
Szanse kandydatuw dotychczas 
Z piątej 


nie zna- 
kuryi ubiegać się będzie pono- 


wom cerkwi i kościoła, gdy nawet wielu obałamu:|wnie p Kazimierz Rojowski, przeciw któremu 


conych nowomodnemi prądami księży daje 
używać za narzędzie do tych wichrzeń 


się |radykali ruscy wysuwają adwokata z Katusza 
socyal- | dr. Kosa. Kandydatura ta dużych szans nie ma, 
nych, spolziewać się należy, iż władze duchowne, |liczyć się z nią jednak potrzeba. 


Sądzic jednak 


nie zaniedbają przez odpowiednie pouczenia za- | należy, że p. Rojowski z Humenowa zanadto 


chęcić ogół kleru do gorliwej solidarnej 
w obec bezwyznaniowych prądów 
dycyjnego poważnego stanowiska 


opartego na tem, że lud widri w  duchowień- 


obrony |jest w swoim okręgu popularny, aby nie potrafił 
swojego tra-|i inne powiaty do tego okręgu wyborczego na- 
społecznego | leżące pociągnąć za sobą 


W kuryi gmin wiejskich Kałusz - Dolina - 


stwie, strażników najwyższych dóbr duchownych | Bóbrka wobec tego, iż były poseł p. Edm. Na- 


uajusilniej, najbardziej bezwzględnie. 


Przegilonie parlamoniary Zm. 


Napisał 
Wojciech Dzieduszycki. 


(Ciąg dalszy) 


W tym stanie najwyższego wzajemnego 
stronnictw rozdrażnienia byłoby przyszło w pierw- 
szej połowie stulecia do wojny domowej i rewo- 
lucyjne barykady na ulicach stolicy byłyby gwał- 
townie sprawę rozstrzygnęły, ale w czasach po- 
wszechnego uzbrojenia i wydoskonalonej broni, 
a w chwili w której armie nie,są jeszcze obro- 
bione przez rewolucyjną propagandę, powstanie 
uliczne nie ma szansy powodzenia. przeciwnie 
zgniecionem być musi. Rewolucya nie wybuchła 
tedy na ulicy, ale wybuchła w parlamentach a 
nazwano ją obstrukcyą. Taka rewolucya jest nie- 
bezpieczniejszą. Przewrót orężnie dokonany usta: 
nawiał silny rząd rewolucyjny, albo ustępywał 
przed silnym rządem rewolucyjnym i zaraz po 
skończonej wojnie domowej był znowu rząd. 
Obstrukcya nic nie tworzy a jeśli ustaje to wy- 
wołuje w ten sposób przeciwną obstrukcyę i 
rozpoczyna się era długoletniej anarchii. 

Cieszą się tem najskrajniejsze Żywioły, re- 
wolucyoniści z zawodu, przeciwnicy istniejącego 
społecznego ładu i wszelkiego państwa wrogowie. 
Wiedzą oni, że to na ich młyn woda, popierają 
obstrukcyę, rozniecają w kraju namiętności a 
wykonując krwawe zamachy przeciw głowom ko- 
ronowanym i mężom stanu, mniemają, że wywo- 
ają u tłumów wszelkiej władzy lekcewa 'enie a 


] ~m 
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_Materye wełnian 


wrocki o mandat ten się nie ubiega, kandydata 


nowią tym razem kandydaturę p. Juliana Romań- 
czukaa umiarkowani Rusini mają zamiar postawić 
kandydaturę p. Modesta Karatniekiego, który do- 
tychczas posłował z gmin wiejskich okręgu sam- 
borskiego. 


Tarxopol 5 października. 

Wedle wieści obiegających p. Henryk Wei- 
ser, dotychczasowy poseł z piątej kuryi tarnopol- 
skiej nie ubiega się tym razem o mandat. O kan- 
dydacie narodowym, któryby go zastąpić miał, 
dotychczas nic nie słychać. Mówią tylko, że mo- 
że p. dr. Tadeusz Niementowski, marszałek zba- 
razki, da się nakłonić o postawienie swej kan- 
dydatury. 

Rusini natomiast nie zasypiają sprawy. Na- 
rodowcy forsują kandydaturę bardzo butnego 
włościanina Starucha, byłego sierżanta żandar: 
meryi a moskalofile naturaluie ks. Mironowicza. 
W przemyślańskim powiecie, który należy do V 
kuryi tarnopolskiej wyłoniła się inna jeszcze ru- 
ska kandydatura a mianowicie sędziego Dawido- 
wicza, który, jako naczelnik sądu przemyślań- 
skiego, miałby poparcie ludności tego powiatu. 

Wskazaną rzeczą byłoby, aby komitet cen- 
tralny rozglądnął się już teraz ka ndydatem 
narodowym i czy to p Niementowskiego czy in- 
nego odpowiedniego kandydaturę ustalił. 

W czwartej kuryi (gmin wiejskich) tarno- 
polskiego objawia się pewna opozycya - przeciw 
dotychczasowemu posłowi rusinowi lekarzowi dr 
Gładyszowskiemu 


za 


Brzeżany 6 pażdziernika. 

Kandydata narodowego na piątą kuryę, 
w której powiat brzeżański wybiera z tarnopol- 
skim dotychczas nie ma, były bowiem poseł p. 
Henryk Weiser o mandat ten nie ma się, jak 
zapewniają, ubiegać. 

Zagrożoną jest także kurya czwarta Brze- 
Żany: Podhajce-Rohatyn. Ponowny wybór p Jana 
Walewskiego nie zdaje się być zapewnionym, 
a natomiast bardzo duże szanse ma starorusin 
p. Bazyli Jaworski, radca finansowy, który już 
w r. 1897 kandydaturę swoją silnie forsował. 
P. Jaworski umiał nawiązać tu wiele stosunków, 
a choć obecnie jest w Nowym Sączu to jednak 
stosunki te ściśle utrzymuje a że finansowo jest 
niezależny i gotów podać się na emeryturę, więc 
niebezpieczeństwo jest tem większe. P, Jaworski 
jako starorusin moógłay liczyć i na poparcie du- 
chowieńsiwa ruskiego, a w radzie państwa na- 
leżałby niewątpliwie do radykałów ruskich. 

Zrezygnować z czwartej kuryi brzeżańskiej 
bez podjęcia wałki wyborczej - nie należałoby. 
Pilną jest więc rzeczą wyszukanie odpowiednie- 
go kandydata polskiego. 


_ Druga nota hr. Bilowa. 


Lwów d. 6 października. 

Dzienniki berlińskie podają następujący ko- 
munikat: Wiadomy, telegrafem rozesłany okólnik 
rządu niemieckiego, który w nim odpowiednie u- 
karanie motorów i kierowników wrogiego cudzo- 
ziemcom ruchu w Pekinie stawia jako niezbędny 
warunek przywrócenia pokojowych stosunków 
między mocarstwami a rządem chińskim, spra- 
wił to, że cesarz Chin kazał przedłożyć mocar- 
stwom datowany d. 25 września edykt, zarzą- 
dzający ukaranie kilku wskazanych po nazwisku 
książąt dynastycznych i dostojników za porywa- 
nie bokserów. i 

Wskutek tego uprzejmego kroku władcy 
chińskiego zwrócił się rząd niemiecki do mocarstw 
z dalszą propozycyą, o której „Biuro Wolffa“ 
donosi : 

„Przypuszczająć, że wspomniany edykt jest 
prawdziwy, rząd niemiecki, celem przeprowadze- 
nia poruszonego w swojej nocie z dnia 17 wrze- 
śnia postępowania, zaproponował mocarstwom 
dalej, aby się zgodziły teraz na to, iżby dyplo= 
matycznym przedstawicielom w Chinach przeka- 
zano do zbadania i zaopiniowania następujące 
trzy punkta: 

1) Czy zawarty w edykcie spis osób kary- 
godnych uważają za dostateczny i trafny; 

2) Gzy zapowiedziane kary są odpowiednie; 

8) w jakiby sposób miały mocarstwa kon- 
trolować wykonanie ukarania?“ 

Nadeszłe dotychczas doniesienia (dodaje 
komunikat) co do przyjęcia tej propozycyi przez 
mocarstwa pozwałają przypuszczać, że się ukaże 
wszechstronne co do niej porozumienie. 

Ta druga nota Būlowa nosi datę 1 bm. wy- 
daną przeto została nazajutrz po odpowiedzi ce- 
sarza Wilhelma na telegram cesarza chińskiego, 
który już, jak wiadomo, wskazywał na zmianę 
w usposobieniu gabinetu niemieckiego co do owe- 
go „niezbędnego* warunku. Hr. Bülow i jego 
cesarz ujrzeli się zmuszonymi do tego ustępstwa, 
które snać stało się jeszcze niezbędniejszem, niż 
ów warunek berliński. s | 

Na pierwszą notę Būüiowa odpowiedziały 
Włochy i Austrya całkiem przychylnie, ale te 
mocarstwa, o które przedewszystkiem chodzi w 
sprawach chińskich, odpowiedziały ani „tak“ ani 
„nie“, albo ich „tak“ ostatecznie wyglądało na 
„nie*. Anglia zaś całkiem jeszcze nie odpowie- 
działa. Ten stan rzeczy stawał się poprostu upo- 
|karzającym dla obcesowego Berlina. Czego chciał 
Berlin, nie chcą Petersburg i Paryż, zkąd mu- 
siało w Chińczykach utwierdzić się przekonanie, 
że nie mają się czego obawiac, bo mocarstwa 
nie mogą pomiędzy sobą dojść do zgody. 

Już cesarz niemiecki dał do zrozumienia w 
telegramie z d. 30 września do cesarza chińskie- 
go, ġe przystąpienie do układów nie myśli czy- 
nić zależnem od poprzedniego ukarania winowaj- 
ców Dokładniej jeszcze odbija się to w drugiej 
i nocie Bólowa, która zresztą idzie nawet daleko, 
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zrodzą u tych, którzy rżądy sprawują, przestrach | kto ma stanąć na czele rządu, a rząd wie, że 
i bezradność, umożliwiające zamierzone dzieło |jego Żywot dopiero z żywotem wybranej izby 


zniszczenia. Jeśli 


wódz włoskich anarchistów | się skończy. Zasadą jednak jest świętą, aby rząd 


Malatesta woła, że nic już postępów anarchii nie|i większość nie zrobiły nie takiego, coby przeci- 


powstrzyma — obawa przejmuje czy 
człowiek przypadkiem nie ma słuszności? 


ten | wnikom miało w przyszłości uniemożliwić uzy- 


skanie większości i powrót do władzy. Każda 


Kraj, którego instytucye stały się wzorem | opozycya wie, że stanie się kiedyś rządowem 
konstytucyjnych urządzeń, Anglia, nie uległ po- | stronnictwem i pamięta, że kiedyś nim była. Ma 
wszechnemu zakażeniu. a ustawy konstytucyjne, | dokładną znajomość rządowych obowiązków i sa- 
choć oczywiście wielu osobistym i społecznym | ma nie chce stracić zdolności do rządzenia, opo- 
cierpieniom przeszkodzić nie mogą, dotrzymują |nuje tedy w sposób taki tylko, który powagę 
tam od dawna tego, czego się po nich daremnie | parlamentu wzmaga a interesów kraju na szko- 
na lądzie stałym spodziewano. Wielu ludzi przy- | dę nie naraża. 


pisuje to jakiejś osobnej komplikacyi angielskie- 
go plemienia; takie jednak wygodne tłómacze 


Kto chce ludy i państwa lądu stałego od 
anarchii obronić, parlamentaryzm, wolność i u- 


nie, choćby już dia tego mylnem być musi, że | szanowanie praw ratować, ten musi przedewszy- 


Anglia przechodziła niegdyś przez najg wałtowniej- | stkiem zażegnać 


wojnę domową, jaka trwa 


sze przewroty, w czasie kiedy niejeden kraj na|w umysłach, chociaż ona ani na pole, ani na 
lądzie stałym był od nich wolnym Od półlora | uiicę nie wyruszy. Koniecznie potrzeba porobić 
przeszło wieku ukoily się jednak dawne namię- | kompromisy, które umożliwią konserwatystom 
tności a Whigi, twórcy konstylucyi i Torysi, da-|j liberałom współdziałanie na mocy wspólnie 
wni jej przeciwnicy przestali być nieprzyjaciółmi; | uznanych ustaw. Zadanie to nie łatwe; aby je 
wierzą sobie nawzajem do pewnej miary i pra=| spełnić będą obydwa stronnictwa musiały ustą- 
cują nad rozwojem ojczyzny, stojąc zgodnie na | pié od rzeczy sobie miłych. Liberali będą mu- 


jednym gruncie. 


sieli postanowić, Że od czasu do czasu ustąpią 


Miejsce niezliczonych koteryj, wydzierają- | swoim przeciwnikom władzy, będą musieli kon- 
cych sobie władzę w parlamencie zajęły dwa | stytucyę odmienić o tyle, aby przeciwnicy tę 


wielkie stronnictwa: liberalne i konserwatywne a | konstytucyę uznać mogli, 


nie czyniąc gwałtu 


postawiwszy na czele ludzi wytrawnych i wy-|swoim najświętszym przekonaniom; konserwa- 
próbowanych, wskazują koronie do wyboru isto- tyści zaś będą musieli odstąpić od swego non 
tnie najzdolniejszych a pewnych poparcia izby | possumus, uznać to, co się stało ostatecznie, po- 
ministrów. Skrajne żywioły wiedząc, ze ci przy- | kochać wolności konstytucyjne i tych wolności 
wódcy kraj do ich celów ostatecznych przybliżą, | bronić, rządów nie nadużywać dla przewrócenia 


wpisują się pod 


sztandar jednego z wielkich | tego, co istnieje, przy rządzie będąc nieuniemożli- 


stronnictw. Ci, którzy stoją na skrajnem skrzy- | wiać powrotu liberałów do władzy. 


dle, zawsze miarkują się, aby przeciwnikom mi- 
mowoli nie pomódz 


Najtrudniej będzie wywołać wzajemne zau- 
fanie, jakie musi być, jeśli nieprzyjaciele mają 


Wybory do parlamentu rozstrzygają o tem, | się przemienić w zwykłych przeciwników ; ale w 
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ne, Flanele 1 barchany , 


w wielkim wyborze 
statnia nowość poleca 


uaństwach monarchicznych może król wiele w 
tej mierze uczynić, nie dopuszczając, aby które- 
kolwiek stronnictwo chwilowego nadużyło zwy- 
cięstwa. Znając polityczne namiętności, trudno o 
nadzieję, aby konieczne kompromisy do skutku 
przyjść mogły; jak nie można być pewnym, że 
zbliża się przyszłość ciężka i niepewna, w któ- 
rej niełatwo będzie się narodom i jednostkom 
przed krzywdą ustrzedz, która się skończy, Bóg 
raczy wiedzieć kiedy, i jazim przewrotem. 

Najprędzej zejdą z widowni politycznej oby- 
dwa dotychczas działające obozy. Zmienią swoją 
istotę, zlewając się z demokralyczniejszemi, bar- 
dziej ludowerni stronnictwami: socyaliści nieco 
umiarkowani, połączeni z radykałaimi, zajmą miej- 
sce liberałów a chrześcijańsko-socyalny ruch po- 
chłonie dotychczasowy konserwatyzm.  Sturonnie- 
twa te nowe, nie pamiętając dawnej walki o 
konstytucyę, mogą na wspolnem ustawowem sta- 
nąć gruncie, a nie biorąc w spadku starych po- 
litycznych nienawiści, mogą być przeciwnikami 
lecz nie wrogami. alatura obydwu tych stron- 
nictw burzliwa: wzmagają się za pomocą dema- 
gogicznych środków: jednak można wierzyć, że 
przy życiu parlamentarnem  wzrastając, umiar- 
kują się o tyle, że potrafią kiedyś rządzić i że 
zastąpiwszy na lądzie stałym tradycyjnych w An- 
glii Whigów i Torysów, oddadzą się pod rozka- 
zy wytrawnych mężów stanu i umożliwią nor- 
malne a zdrowe parlamentaryzmu funkcyonowa- 
nie. 

Te nadzieje maleją jednak w miarę tego, 
jak grozi utrwaienie praktyk obstrukcyjnych i 
powolny, z nich koniecznie wynikły wzrost anar- 
chicznych stosunków. Wśród zaniku poczucia 
prawa i parlamentarnej godności nie dojrzeją 
młode stronnictwa, nie zdołają się zamienić 
w przyjaciół ładu i twórców postępu, muszą 


ulec tak bliskiej dla siebie pokusie, zakochać się 
w hałasie, rozlubować się w oszczerstwie i bez- 
piecznie goniąc za popularnością nie zdrową, 
stanąć na zawadzie ziszczeniu własnych celów — 
będą mimowolnymi sprzymierzeńcami anarchi- 
stów, których się wypierają, a burze tyłko i 
scysye zgoiują grunt pod jakiś daleki, przyszły 
despotyzm, jeśli nie pod rozkład ostateczny i 
zgon cywilizacyi tak świetnej dziś i żywotnej, 


Il. Przesilenia austryackie. 


Austrya dała przykład parlamentarnej oba 
strukcyi. W Austryi też obstrukeya stała się naj- 
skrajniejszą, uniemożliwiając nie już przyjście do 
skutku tej lub owej ustawy, ale wszelkie uchwały 
a nawet obrady parlamentu. Nie sama bezkar- 
ność, ale zwycięstwa ausiryackiej obstrukcyi, za- 
razły już większą część kontynentalnych parla- 
mentów najniebezpieczniejszą chorobą, tak dalece, 
że można się w Austryi dopatrzyć gniazda, zkąd 
się zgubny grzyb na Europę rozchodzi. Jeżeli kto 
zdoła w Austryl zawczasu a stanowczo, nie tylko 
chwilową obstrukcyę usunąć, ale i niebezpieczeń- 
stwo jej powrotu odwrócić, ucichną może gdzie- 
indziej obstrukcye ; jak długo atoli w Austryi a- 
narchia parlamentarna trwać będzie, wzmagać 
się będzie i choroba europejska, dopokąd się 
wszędzie równie gwałtowną, jak w Austrji, nie 
stanie. 

Powszechnie głoszonem bywa zdanie, że 
stosunki austryackie zgoła nie podobne do tych, 
które są gdzie indziej na świecie. Zdanie to 
przesadne; każde państwo ma swoje odrębne 
właściwości a w Austryi historyczna krajów od- 
rębność i spory narodowe nadają państwu cha 
rakterystykę właściwą. 

(C. d. n.) 


MIKOŁAJ LUDWIG 
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że sposób ukarania oddaje pod decyzyę me ||! 


carstw. 


Jedyną skuteczną karą na winowajców, 
któraby sprawiła wrażenie na Chińczykach, by- 
łaby kara śmierci — i o tej myślano w Berli- 
nie. Ale w danym stanie rzeczy okazało się to 
snać niewykonalnem. Cała masa ludu ' hińskiego! 
powstałaby przeciw cesarzowi, gdyby się zdobył 
na taką energię i kazał ściąć owych winowaj- 
ców, którychby może nawet nie dostał w ręce. 
I powstałaby tem pewniej, gdyby cesarz wrócił 
pod opiekę bagnetów marszałka Waldersee do 
Pekinu. Masa ludu sięga dalej, niż moc obcych 
bagnetów. 

Półurzędowcy pruscy może mają racyę, że 
cesarz Kwangsu wydał edykt z 25 zm. pod pre- 
syą pierwszej noty Biilowa, ale Bülow i jego 
cesarz cofają się przed potęgą daleko większą, 
bo przed mocarstwami i przed siłą okoliczności, 
Tego zapewne nie przewidywał cesarz Wilhelm 
w swoich siarczystych przemowach do odpływa- 
jących z Bremerhaven wojsk niemieckich i na 
pożegnania z hr. Walderseem. 

Snać nic przypuszczał, że jest coś nieskoń- 
czenie potężniejszego od bagnetów, choćby nawet 
pruskich i od floty niemieckiej, która się dopie- 
ro ma narodzić, ba, potężniejszego nawet od 
bagnetów i flot wszystkich potentatów. 


Wymysły hakatystyczne. 
Lwów d. 6 października. 

Po gremialnej wycieczce ministrów prus- 
żkich do Poznania, nie tylko nie ustały się ro- 
dzić dalsze antipolskie projekty hakatystyczne 
ale powstają coraz bardziej szowinistyczne. 

Czcigodny arcybiskup poznańsko-gnieżnień- 
ski ks. Stablewski jest od dawna już  przedmio- 
tem napaści hakatystycznych a obecnie Posener 
Ztg. wpadła na nowy „skuteczny“ sposób osła- 
bienia powagi i wpływu arcypasterza na Pola- 
ków. Pisze ona: 

„Czyź na wyspie tumskiej musi ko- 
niecznie siedzieć polski arcybiskup? Czyż nie 
możnaby go przenieść do Gniezna? Czyż nie 
mógłby rezydować w Poznaniu drugi niemiec- 
cki arcybiskup. którego władza rozciąga:aby się 
także na Brandenburgią, Pomorze itd. Jeżeli pan 
Rampolla uczciwym jest względem Niemiec, 
to nie miałby wcale wiele wątpliwości przeciw 
ustanowieniu nowego niemieckiego arcybi 
skupa w Poznaniu. Sprawa pieniędzy nie odegra 
tu roli. Właśnie chwila obecna — zniszczenie 
misyi w Chinach — byłaby stosowną, aby zmu 
sić papiestwo do uznania, że jest wprawdzie 
życzliwe Polakom, ale tylko o tyle, o ile nie- 
miecki katolicyzm na wschodzie nie 
cierpi pod rządami po polsku czującego arcy- 
biskupa. Za tem powtarzamy: Po niemiecku mó- 
wiącego, po niemiecku czującego arcybiskupa w 
Poznaniu — po polsku mówiącego, po polsku 
czującego arcybiskupa u grobu wielkiego Woj- 
ciecha, a tyle innych, nic nie pomagających, 
tylko dużo pieniędzy kosztujących środków okaże 
się zbytecznemi !* 

Czytając ten projekt, możnaby go ze wzglę- 
du na jego ekstrawagancyę pozostawić bez 
odpowiedzi — a jednak tak poważne pismo, jak 
Kurj. Poznański zaznacza, iż i tak zbzikowanych 
projei tów hakaty nie można sobie lekceważyć, 
bo „wpływy u góry, agitacya u dołu. wszystko 
jest nastrojone jednym tonem, ożywione jednym 
duchem, maszeruje na wspólną komendę. 


¿ bieżącej chwili. 
Lwów 6 października. 

Osobno podajemy dokładną wiadomość 0 
drugiej nocie Būülowa. Równocześnie się 
sprawdza wiadomość o podobnych notach 
Krancyi i Ameryki, których treść znamy 
jednak dopiero ogólnikowo. Zdaje się przeto że 
przyjdzie przecie między mocarstwami do poro- 
zumienia w jakichś punktach, chociaż odnośne 
pertaktacye dłngo jeszcze pociągnąć się Inogą. 
Proozycye francuskie mają już za sobą poparcie 
Rosyi. 

Z Nowego Jorku telegrafują: Poseł amery- 
rykański Conger doniósł do Waszyngtonu, że 
Giers przenosi poselstwo rosyjskie z Pekinu, nie 
naradziwszy się poprzód z innymi posłami, który 
jednak także postępują niezależnie. W Pekinie 
spodziewają się jeszcze więcej wojska niemie- 
ckiego. O uszczupleniu kontyngentów angielskie- 
go i japońskiego nic nie słychać; owszem mają 
one być wzmocnione i podobno kontyngenty Nie 
Auglii i Japonii będę działać wspólnie. 
V'osłowie rosyjski i belgijski przybyli do 
Tieutsinu onegdaj. Dowódcy amerykański i re- 
svjski zapowiedzeli marszałkowi Walderseemu, że 
wycofują swoje wojska z Pekinu. 

Ks Jerzy kreteński udał się z Aten 
nie do Rzymu, jak zapowiadano, ale do cara 
do Liwadyi, gdzie już przybył. Książe, zamierza- 
jąc objechać dwory europejskie w wiadomej my- 
fii, postąpił właściwie, pukając najpierw do cara, 
który mu jest przyjacielem. (Mikołaj II, będąc 
jeszcze następcą tronu, podróżował z mim po 
wschodniej Azyi i w Japonii ocalił książe przy- 
szłemu carowi życie.) Car też wbrew oporowi in- 
mych mocarstw i sułtana sprawił, że ks. Jerzego 
wybrano na trzy lata „jeneralnym komisarzem 
mocarstw* na Krecie, 


miec, 


Nie upłynęło jeszcze dwa lata od tej nomi- 
nacyi i jeżeli książę już teraz oświadcza, iż dal 
szego mandatu nie przyjmie, ale aby samymże 
Kreteńczykom pozostawiono decyzyę © swoim 
losie (tj. aby Kretę przyłączono do Grecyi), to 
mocarstwa mają dość czasu poczekać, aż się 
książę finalnie poda do dymisyi. Obecna pełna 
niebezpieczeństw doba nie bardzo sprzyja zajęciu 
się sprawą kreteńską po myśli ks. Jerzego. 

Mocarstwom, a nie najmniej  Rosyi, 
chodzi o utrzymanie pokoju na półwyspie Bał- 
kańskim i wedle tego oceniać będą intencye ks. 
Jerzego. 

Rosyjska akademia umiejętności, a właści- 
wie w. ks. Konstanty zorganizował wyprawę 
naukową do Macedonii, a to dla zbadania 
tamtejszych stosunków narodowościowych. Tego 
rodzaju w rosyjskie wyprawy naukowe bywają 
w istocie misyami politycznemi. Dwóch członków 
taj wyprawy, profesorowie Ławrów i Kondaków 
juź przybyli do Belgradu, gdzie oświadczaja, że 
sprawozdanie wyprawy wypadło bardzo pomyśl- 


nie dla interesów serbskich. 
Szach perski wyjechał już z Konstanty- 


nopola. Telegram nie dodaje, dokąd się udał. Ma 
on na każdy sposób jeszcze raz widzieć się z 
carem, który obecnie bawi na Krymie. 

Sława ubóstwianego w Stanach Zjednoczo- 
nych Admirała Deweya, zwycięzcy z pod Ca- 
vite (Manilli) została srodze zachwianą, a to przez 
Hobsona, który jako porucznik okrętowy, pod 
ogniem armat hiszpańskich zatopił u wejścia do 
portu Santjago (na Kubie) stary statek i tem 
niemożliwem uczynił wymknięcie się floty admi- 
rała Cervery na pełne morze. Mianowany kon- 
struktorem okrętowym Hobson został teraz wy- 
słany do Maniłli dla podniesienia i zbadania za- 
topionych okrętów hiszpańskich. Tam przekonał 
się, że to nie armaty Deveya zniszczyły, nie one 
podziurawiły okręty nieprzyjacielskie, ale popro- 
stu Hiszpanie sami zatopili swoją flotę, aby nie 
wpadła w ręce an erykańskie. 


KRONIKA. 


Lwów, dnia 6 Października 


Namiestnik hr, Piniński — jak nam tele- 
grafowano 6 bm. -— przybył do Wiednia. 


Zapiski osobiste. Marszał-k krajowy Stani- 
sław hr. nadeni wyjechał na pogrzeb swego są- 
siada posła sejmowego Steckiego, Hr. Badeni 
wraca w niedzielę wieczorem. 


Minister dr. Piętak zwiedził w sobotę we 
Lwowie  poliklinikę powszechną, utrzymywaną 
z ofiarności lwowskich lekarzy pod przewodni- 
ctwem dra Tatarczucha. 

Egzamin z rachunkowości państwowej zło- 
żył w namiestnictwin p. Rajmund Karol Michel. 

Sankey swą dał cesarz — jak nam tele- 
grafują 6 bm. z Wiednia - uchwalonej przez 
sejm galicyjski ustawie o pobieraniu dodatków 
gminnyeh od gorących napojów, piwa i miodu 
w Baranowie przez 10 lat, począwszy od ro- 


ku 1900. 


Wiadomości  dyecszyalne. Archidyecezya 
lwowska ob. łać. Instytucyę kanoniczną na pro- 
bostwo kukizowskie otrzymał ks. Tomasz 
Rzeżnik. 

Dyecezya tarnowska: Przeniesieni zostali: 
ks. Jędrzej Bartoszewski z Radomyśla do Sied- 
lisk, ks. Zygmunt Zawaliński z Siedlisk do Rado- 
myśla, ks. Jan Kwarciński z Zaborowia do Kro- 
ścienka, ks. Marcin Florek z Łącka do Wojnicza 
zamiast do Krościenka, ks. Adam bryl z Brzezin 
do Zborowia. 

Umarł w Olesku O. Wojciech 
konu 00. Kapucynów, w 83 roku życia, 
kapłaństwa, z tego w zakonie 65 lat. 


Prezydentem wiecu inżynierów z całej Au- 
stryi, obradującego właśnie w Wiedniu — juk 
nam telegrafują 6 bm — został starszy radca 
górniczy Berger, a jednym z jego zastępsów in- 
żynier Heppe ze Lwowa. W wiecu biorą udział 
inżynierowie i architekci. Na otwarciu obrad 
wiecu był obecny szef sekcyjny Weigelspery, 
marszałek krajowy br. Gudenus, burmistrz Lue 
ger i reprezentanci wszystkich ministerstw. 

Prezydent Berger, zagajając obrady, poło- 
Żył nacisk na potrzebę szkół wyższych, przyczem 
za przykład stawiał inne państwa, dalej wyraził 
Żal, że projekt ustawy o tytule inżynierskim nie 
został przez radę państwa załatwiony. Wiec 
przyjął rezolucyę wyrażającą ubolewanie, że los 
autoryzowanych techników prywatnyah jest cią- 
gle bardzo opłakany i domagającą się zwołania 
osobnej ankiety, któraby opracowała projekt u- 
stawy, normującej stanowisuo techników eywil- 
nych. 

y Dalsze rezolucye żądają : uregulowania pra- 
wa używania tytułu inżyniera i technika, kreo- 
wania posad stałych attaches technicznych w am- 
basadach austro-węgierskich w Waszyngtonie, 
Londynie, Paryżu, Berlinie, Pelersbungu, Rzymie 
i w jednem z miast na wschodzie, 
znania technikom prawa wyboru do wszystkich 
ciał parlamentarnych bez względu na wysokość 
opłacanego przez nich podatku tudzież przyzna 
na głosu wirylnego rektorom wyższych szkół 
politechnicznych. Uchwalono w koicu wniosek 
dotyczący zwołania konferencvi w sprawie je 
dnolitej szkoły średniej i uznano za rzecz po- 
trzebną, aby ukończonym uczniom szkół realnych | 
wolno było bez egzaminu zapisywać się na uni- 
wersytet. 

Z Wiednia telegrafowano nain dalej w tej 
sprawie: Wiec inżynierów}; i architektów au- 
stryackich na dzisiejszem posiedzeniu zajmował | 
się szczególnie wnioskami, dążącemi do rozsze- 
rzenia programu naukowego w szkołach wyż- 
szych, sprawą tworzenia zawodowych szkół che- | 
micznych, instytutów naukowych i laboratoryów |. 
budowy machin i budownictwa, ewentualnie ta- 
kże urządzenia na politechnikach osobnego wy- 
działu elektrotechniki. Następnie radzooo nad re- 
formą egzaminów i tytułem doktora nauk techni- 
cznych. 
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IPolska otrzymując z różnych 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 7 Października 1900. Nr. 


Trybunał adminis'racyjny — jak nam tele- 
grafują 6 bm. z Wiednia — rozstrzygnął wczoraj 
że urzędnicy lwowskiej filii krakowskiego towa: 
rzystwa wzajemnych ubezpieczeń mają obowią- 
zek należeć do kasy chorych od r. 1898. 


W Kole literacko-artystycznem urządzone 
wczoraj wieczorem po przedstwieniu zebranie z 
okazyi otwarcia teatru miejskiego zgromadziło 
liczny zastęp zarówno artystek i artystów z dy 
rektorem p. Pawlikowskim na czele, jak wielu 
przybyłych na otwarcie teatru do Lwowa gości i 
miłośników sztuki dramatycznej. Zebranie było 
bardzo ożywione. 

Radykali ruscy mieli wiec, zwołany przez 
dr. Trylowskiego we Lwowie w piwiarni Krasi- 
czyńskiej w sobotę rano w sprawie gmin zbioro- 
wych, prawa polowania i wniosku Hupki. Refe- 
rentami tych spraw byli: Michał Łoziński, dr. 
Trylowski i Makuch. 

Uroczyste otwarcie roku szkolnego 1900,901 
na uniwersytecie lwowskim odbędzie się we 
czwartek dnia 11 października br. 

Zgromadzenie pocztmistrzów zebrało się w 
sobotę we Lwowie w sali hotelu „Victoria“ pod 
przewodnictwem prezesa p. Izydora Kowalew- 
skiego, pocztinistrza z Rohatyna. Członków ze- 
brało się 45. 

Na wniosek przewodniczącego wysłano te- 
legramy gratulacyjne do ministra handlu, szefów 
ministerstwa Neubauera i Wagnera, niemniej 
deputacyę do radcy dworu Seferowicza Zz po- 
dziękowaniem za organizacyę stanu pocztmi- 
strzów. 

W dyskusyi nad sprawozdaniem wydziału 
stowarzyszenia pocztmistrzów postawiono kilka 
wniosków, a mianowicie : 

P. Nadochowski z Okocimia żądał, aby 
pocztmistrzom I i Il klasy dawano z urzędu le 
gitymacye na zniżoną cenę jazdy koleją, jak ma- 
ją urzędnicy państwowi. 

P. Mazanek z Raniżowa, postawił wniosek, 
by na przyszłośś przy obliczaniu jednostek pracy 
jako podstawy płac pocztmistrzów, brano w ra- 
chubę nie tylko listy polecone, ale wszystkie 
czynności urzędowe pocztmistrzów. 

+, Groezyński z Zabłociec przemawiał go- 
rąco w obronie ekspedytorów i żądał. by w na- 
stąpić mającej reorganizacyi przeniesiono ich na 
etat państwowy, by unormowano ich wykształce- 
nie do 6 kl szkół średnich i przedłużono czas 
prąktyki z 3 na 6 miesięcy. 

Wnioski te polecono wydziałowi do wyko- 
nania, odraczając szczegółową nad niemi dysku- 
syę do ostatniego punktu porządku dziennego. 


Z kolei referuje przewodniczący Sprawę 
działalności towarzystwa emerytalnego w Wie- 
dniu, które stoi w bliskiej łączności ze stowa- 
rzyszeniem pocztmistrzów i postawił wniosek ; 
by związek emerytalny przemienić na fundusz 
emerytalny pocztmistrzów pod gwarancyą rządu. 

Wniosek ten ak ore: przyjęto. 

Z kolei referował Witkowieki z Potutar 
sprawozdanie komisyi E rującaj za rok 1898 
i 1899. Stowarzyszen e posiada ogólnego majątku 
5254 zł. 46 ct. 

Sprawozdania kasowe referował 
cki z Rudek. 

Proces prokuratora i sędziów. Z Wiedniu 
telegrafowano nam w sobotę dnia 6 b. m. w 
powyższej sprawie: W procesie prokuratora tar- 
nopolskiego Bereżnickiego i sędziów Bejnarowi- 
cza, Drzymalika 1 Dudrowicza przeciw adwokato - 
wi dr. Morgensternowi jako odpowiedzialnemu 
redaktorowi pisma adwokacziego Das Barreau o 
obrazę donoru zapadł wyrok skazujący dra Mor- 
gensterna na grzywnę 100 koron ewentualnie 48 
godzin aresztu na koszta procesu i na ogłoszenie 
tego wyroku w najbliższym numerze czasopisma 
Das Burreau. Oskarzony zarzucił sądowi niekom - 
peltency twierdząc, że sprawa należy do sądu 
przysięgłych i zapowiedział, że będzie apelował 
od wyroku rarówno co do winy jak i co do wy- 
sokości kary. Równocześnie prokurator zapowie 
dział, że odwoła się od wyroku z powodu zbyt 
niskiej kary. 

Zjazd górnków Z Krakowa 6 października 
telegrafują nam: Dziś przed południem w auli 
uniwersyteckiej rozpoczęły się obrady zjazdu 
górników polskich Przybyło około 500 osób, 
przeważnie byłych słuchaczów akademii górni- 
czej z Leoben. samodzielni górnicy, hutowcy itp. 
Między innymi jesl na zjeździe starosta górniczy 
Wachtel, prot Leon Syroczyński, starsi inżynie- 
rowie Szwabowicz i Zarański, dr. Gąsiorowski 
dyr. Kopellner i inni. Dzisiejsze obrady poufne 
dotyczą przedewszystkiem czytelni polskiej leo- 
beńskiej. Jutro wygłoszone zostaną ode-yvty za- 
wodowe, a wieczorem wspólna uczta. W ponie- 
działek zwiedzanie kopalń wielickich. 

Trarnopolska rada miejska powzięła uchwa- 
łę zakupić od OO. Dominikanów tamtejszy ko 


p. Bienie- 


ściół ufundowany przed wiekami przez rodzinę 
Potockich, w którym dotąd pracowali OO. Jezui- 
ci. W razie, gdyby kupno przyszło do skutku, 


uczyniłany gmina z świątyni tej kościół 
fialny. 

Kradzież na poczcie. Ubiegłej nocy nieznani 
dotychezas złoczyńcy wkradli się do urzędu po- 
cztowego w Turce koło Chyrowa i po rozbiciu 
kasy zabrali z niej 5.200 koron. Pocztmistrz tam- 
tejszy p. Brysiewicz bawi we |Iuwowie i bierze 
udział w walnem zgromadzeniu pocz!mistrzów, 
ekspedyentów i ekspedytorów. 


pa a- 


Kolej Tomaszowska. Wielkiej doniosłości 
także dla naszego kraju a zwłaszcza już dla 


Lwowa sprawa budowy kolei Tomaszowskiej, 
która ulworzyłahy najbliższe połączenie Lwowa 
z Warszawą, powikłała się. Warszawska (fazeta 
stron, a zwła- 
szcza z okolic bezpośrednio zainteresowanych 
jlisty z pytan ami, co się stało z prcjeklem ko- 
„lei Tomaszowskiej i czy będzie ona. czy leź nie 


|będzie budowana — zasiągnęła u pewnego żró- 


dła informacyj i taką podaje wiadomość: 

| W przepisach udzielonej przez rząd rosyj- 
Iski koncesyi na budowę kolei Tomaszowskiej, 
¡było powiedziane śe założyciele powinni złożyć 
połowę kapitału akcyjnego, tj. 1'/, miliona rubli, 
a potem w ciągu roku 8 m'lionów kapitału obli- 
gacyjnego. Zdobycie i złożenie tej ostatniej sumy, 
było warunkiem koniecznym rozpoczęcia budowy 


iktóra, według planów pierwotnych, miała być u- 


,kończona w roku 1901, tak, żeby 1 stycznia 


11902 r. mogło nastąpić otwarcie. 


Otóż połowę kapitału akcyjnego założyciele 
złożyli we właściwym czasie, ale na obligacye 


ir. 


nabywców w ciągu roku znaleźć nie cu” zaałeżć nid OE doma orguA(ZAcydmiAGżó TE E i do 
dnia 13 lipca rb. nie zrealizowali ich. Dlaczego |! 
kapitaliści miejscowi nie kwapili się z nabywa- 
niem obligacyi, pomimo że kolej Tomaszowska 
będzie niezawodnie przedsiębiorstwem zyskownem 
i że zresztą obligacye są gwarantowane, to jest 
samo przez się pytanie ciekawe. Rezultat ostate- 
cznie był ten, że koncesya miała upaść, Nie chcąc 
pozwolić na to, założyciele wyjednali w Peters- 
burgu przedłużenie terminu rozpoczęcia budowy, 
pod warunkiem złożenia zamiast 9 milionów ka- 
pitału obligacyjnego, drugiej połowy (tj. 1 i pół 
miliona rubli) kapitału akcyjnego. W dniu 11 pa- 
ździernika, tj w przyszły czwartek, odbędzie się 
w Moskwie zebranie ogólne akcyonaryuszów ko` 
lei Tom.aszowskiej. którzy mają uchwalić złoże- 
nie tego funduszu. O ile wiemy, fundusz ma być 
złożony, a gdy to nastąpi, nie już nie będzie sta- 
ło na przeszkodzie rozpoczęcia budowy tej kolei. 
Naturalnie rozpoczęcie robót nie mogłoby w naj 
szczęśliwszych warunkach nastąpić przed wiosną 
roku przyszłego. 

W obec tego nie można powiedzieć, że ko- 
lej Tomaszowska — już przepadła. Jest ona jeszcze 
do uratowania i będzie uratowana, jeśli akcyo- 
naryusze zrobią na zgromadzeniu ogólnem dnia 
1l października w Moskwie to, co jest teraz nie- 
zbędne. Uchwały tego zgromadzenia będą miały 
znaczenie decydujące, a należy spodziewać się, 
Że wypadną, dla kolei pomyślnie. 


Proces o sprzeniewierzenie. Z Piotrkowa 
telegrafowano nam 6 bm: Rozpoczął się tu pro- 
ces o wielkie sprzeniewierzenie którego na szko- 
dę kasy powiatowej dopuścił się w Łasku ua 
łączną sumę 166000 rubli kasyer tej instytucyi 
Dymitr Dymitryewicz. Obok niego jest 8 współ- 
oskargonych. On sam przyznaje się do czynu, po- 
pełnionego w ten sposób, że z rułlonów wyjmo- 
wał monety złote i srebrne, a wkładał zamiast 
nich miedziane, na usprawiedliwienie zaś podaje, 
że kraść musiał, bo był pozbawiony utrzymania 
i nuwet literalnie butów nie miał własnych. 

Na politechnice warszawskiej — jak nam 
telegrafowano 6 b. m. — zostanie w r. 1901 
otwarty wydział górniczy, obliczony na 60 słu- 
chaczy. 

W radzie miejskiej wiedeńskiej — jak nem 
6 bm. telegrafują — wywołał liberał Brunner w 
piątek awantury takie, że go wykluczono z ezte- 
rech posiedzeń rady. 

Szach — jak nam telegrafują z Sofii 6 bm. 
przybył tam wczoraj wieczorem  powitany na 
dworcu przez księcia i entuzyastycznie witany 
przez ludność Jutro jedzie szach do Belgradu, a 
stamtąd na Lwów do Rosyi. 

Szach jak mam  telegrafowano 6 bm. 
w dalszym ciągu -- który przybył do Sofi 
wczoraj. nadał ks. Ferdynandawi najwyższy or- 
der perski. Wieczorem był dany na cześć szacha 
obiad galowy. 

Duńska wyprawa na północ. Z Kopenhagi 
telegrafują nam 9 bm: Porucznik Andrup w wy- 
prawie swej podbiegunowej dotarł koło Nualik aż 
do stopnia 67 min 15 północnej szerokości i za- 
tknął tam sztandar duński imieniem króla duń- 
skiego. Andrup objął w posiadanie obszar od 
Angmagsalik do Scoresbysundu i nazwał go „kra- 
jem Chrystyana IX.“ 

Pożar pałacu londyńskiego. / Londynu te- 
legrafują nam 6 bm: Ogień który wybuchł w pa- 
łacu księcia Portland zniszczył 30 pokojów, a 
prócz texo kilka uszkodził. Szkodę obliczają na 
100.000 funt. ster. 

Przedstawienia w Beziers. Już czwarty rok, 
jak wytworzyli sobie Francuzi w pobliżu Paryża 
nowe ognisko sztuki podniosłej, coś w rodzaju 
Wagnerowskiego Beyreuth w połączeniu z pa- 
syjnemi przedstawieniami w Oberammergau. 
W słonecznem mieście Beziers odbywają się na 
arenie wyścigowej lub służącej do walki byków, 
od lat kilku z początkiem jesieni przedstawienia 
w wielkim stylu pod kierownictwem Saint-Saen 
sa i z udziałem najznakomitszych artystów. 

W chórach uczestniczy cała niemal ludność 
miasteczka Przez dzień są to kowale, murarze 
lub winiarze. a wieczorem przemieniają się w bo- 
jowników greckich, lub pasterzy kaukaskich, do- 
koła zaś na pniach i kamieniach, na łąkach i 
awkach przydrożnych matki, żony, siostry, przy- 
jaciele i żony chórzyslów z nabożeństwem przy- 
słuchują się próbom  Przeszłag: roku w przed- 
stawieniu opery „Dejanira“ uczestniczyła 15 090 
publiczność, składająca się przeważnie z Pary- 
Żan, przybywających ze stolicy lub z miejse ką- 
pielowych 

W tym roku z równem powodzeniem przed- 
stawiono „Prometeysza* do którego muzykę uło- 
Żył kompozytor (iabryel Fanré, a poetyczną treść 
napisa.i Ja. Lorrain i Ferdynand Hérold. Nie- 
zwykły wypadek nadał przedstawieniu tema w 
ostatnim czasie większego jeszcze rozgłosu. 

W jedną z niedziel, w chwili rozpoczęcia 
się gdy burza rozszalała się nad areną, przemie- 
niona w teatr: zdawało się jak gdyby gniew Jo- 
wisza wybuchł nad 15.000 słuchaczów, przed 
którymi powtórzyć się miała obelga, wyrządzona 
Olimpijczykom przez Pytanidów. 

Wśród grzmotów i błyskąwie deszcz ule- 
wny załał arenę, szerząc przestrach paniczny. 
Kobiety mdłały z gorąca i przerażenia, dekora- 
cye runęły, a piorun uderzył w skałę właśnie w 
tem miejscu, gdzie Prometeusz wzywa ognia nie- 
bios i pada zgromiony przez bogów Czy mogli 
autorowie życzyć sobie lepszej reklamy? Zresztą 
reklama sztuczna jest właściwie zhyleczna, Ma- 
lowniczość dekoracyj, dostarczonych przez samą 
przyrodę. potęga chóru i t.łent wykonawców ta 
kich. jak Cory Laparcerie w roli Pandory i De 
Maxa w roli Prometeusza, składają się na całość 
ze wszech miar niezwykła i wspaniałą. 

Żydzi w Niemczecli. Ogólny wiec żydowski 
(Aligemeiner Deutscher Judentag) ma zostać u- 
rządzony jako stała instytucya ku obronie prze- 
ciw antysemityzmowi. Wiec żydowski ma najprzód 
wydać odezwę do poszczególnych rządów rzeszy 
niemieckiej i łudności Niemiec z żądaniem zabez- 
pieczenia żydom przynależnych im praw konsty- 
tucyjnych Stworzona stała organizacya wiecową 
ma się zajmować „obroną prawnopaństwowegoa 
stanowiska żydów“ i nawiązać rokowania z pos 
szczególnemi stronnictwami politycznemi, aby u: 
możliwić wysyłanie do ciał prawodąwczych ta 
kich żydowskich posłów, którzy mają interes i 
odpowiednie wiadomości, aby poprzeć wedle sił 
sprawę równouprawnienia żydów, 

Deutsches Tagesz'g. uważa, że projektowa- 


pna organizacya może 
tem większego wzrostu 
Niemczech. 
ydzi w Niemczech, których iest razem za- 

ledwie 567.000, cieszą się daleko większą SWO- 
bodą, aniżeli 3 milionowa ludność polska, żyjąca 
pod zaborem pruskim. Jeżeli im tego jeszcze za 

mało i jeszcze więcej dla siebie żądają równou- 
prawnienia, to akcya ta ich będzie o wiele sym- 
patyczniejszą, jeżeli ich prasa w gatunku Berl 
Tageblattu itp. pism, specyalnie żydowskich, zaprze- 
stanie brać udziału w hecy antipolskiej i żądać 
zupełnego wyjęcia Polaków z pod prawa. 


Propaganda czynu ? Senzacyjne wiadomości 
donosi Berliner Tageblattowi jego korespondent 
petersburski o jakiejś propagandzie czynu, upra- 
wianej przez tajne niby polskie stronnictwo so- 
cyalistyczne w Królestwie. Stronnictwo to, prze- 
siąknięte mocno ideami anarchistycznemi, wypi- 
sało według tego źródła na swoim sztandarze 
„propagandę czynu celem obalenia obecnego sy- 
stemu rządowego w Rosyi*, Oto co dalej opo- 
wiada korespondent : 

„Przy budowie katedry w Carskiem Siole 
gdzie pewien polski architekt pozakładał miny 
aby podczas aktu poświęcenia wykonać zamach 
dynamitowy na całą rodzinę carską, było zatru- 
dnionych także kilku werkmistrzów, należących 
do owego stronnictwa. 

wi skazani na śmierć „anarchiści“ Jezio- 
rowski, Mrozik, Krawczyk, Gliński, Rutkowski, 
Czerwiński i Karcz zam ordowali werkmistrza 
Schanzenbergera z fabryki Pelcera w Częstocho- 
wie i maszynistę Mazura z kopalni Fanny. Na 
ich prośbę jednak zostali od cara ułaskawieni 
na dożywotnie względnie 20 i 15 letnie ciężkie 
roboty. Ten akt łaski nastąpił na skutek zeznań, 
poczynionych przez skazanych o rozmiarach i 
organizacyi owego stronnictwa. Na mocy tych 
zeznań poczyniono też już w Królestwie Polskiem 
liczne areszlowania. W Petersburskiem minister- 
stwie spraw wewnętrznych i w zarządzie żan- 
darmeryi panuje wielkie przerażenie z powodu 
stosunkowo wielkich rozmiarów tego ruchu, mia- 
nowicie, że on zaczyna już sięgać do Rosyi cen- 
tra nej, mianowicie przyjąć Się miał w Kijowie. 
Władze mają wystąpić przeciw niemu z najwięk- 
szą energią“. 

Tyle petersburski korespondens Br7/. Tugebl. 
Rewelacye te brzmią nieco po tatarsku i wyglą- 
dają na intrygę zakulisową via Petersburg i Ber- 
lin, mającą na celu podkopać stanowisko księcia 
Imeretyńskiego, ahy przywrócić w Królestwie 
dawne drakońskie rządy. 


Emir Afganistanu opowiada sam o sobie 
w czasopiśmie angielskiem The Moun/hly Maga- 
z ne. Abdur Rahman dowodzi, że jego tryb życia 
stoi w zupełnej sprzeczności z trybem życia in- 
nych władców wschodnich. Pracuje dla swego 
narodu dniami i nocami zapominając nieraz o 
p siłku. Emir jest zawsze uzbrojony, nosi rewol- 
wery i kindżały w kieszeniach. Obok niego, gdzie- 
kolwiek usiądzie, leży zawsze karabin i pałasz. 
Tak samo u jego łóżka w nocy. W siodle ma 
rewolwery i sakwy z pieniędzmi. Monarcha tak 
wojowniczego kraju, jak Afganistan, powinien 
być zawsze gotów do siawiania czoła niebezpie- 
czeństwu. 

+ Alfred Radwan S'ecki, poseł na sejm kra- 
jowy i właściciel dóbr. zmarły przedwcześnie 
w brodopoleach pod Radziechowem, pochodził 
z rodziny od dawnych czasów na Wołyniu o- 
siadłej. 


się tylko przyczynić nić do 
ruchu antisemiekiego w 


Ukończy wszy uniwersyteckie studya we 
Lwowie, oddał się pracy na roll, chociaż facho- 
wit wiedza, wiełka inteligencya i bystry umysł 


wskazywały mu szersze pole działania, otwierały 
przed nim drugi powabniejsze. Tradycya rodowa 
nakazywała poszanowania rodzinnej ziemi, a mi- 
łość tej ziemi przemogła i w pracy na niej ze- 
szło mu ćwierć wieku. 

Lecz u człowieka, jak śp. zmarły, łączyły 
się w duszy i w sercu uczucia, które nie dały 
mu zasklepić się w egoistycznym bycie, On czuł 
i wiedział, że Polak nie dba o zagon swój jedy- 
nie dla chleba; on, syn nieszczęśliwego narodu, 
już z piersi matki wyssał głękoką dla ziemi mi- 
łość. bo ziemia ta od wieków przesiąkła krwią 

naszą, bo ona jest mogił pemą tych, co w jej 
obronie pole li, bo nie ma zakątka na całym 
obszarze Polski wolnego od prochów jej bojo- 
wników i jej obrońców. 

Inne nastały czasy. Zmieniliśmy miecze na 
pługi — gorące do wałki serca dla naszych sier- 
miężnych otwieramy braci, z cichych dworków 
szlacheckich tworzymy ię narodowej pracy, 
pielęgnujemy to, co nas i naszych współbraci 
podnosj, żyjemy w mniejszej poławie dla siebie. 
Do naszych strzech, tak często szarpanych, prze- 
cieka | łą. niedoli | krew serdeczna krzywdzo- 
nych gdzieindziej rodaków i jęk boleści narodu. 
Ale zarazem przenika i promyk słoneczny z na- 
dzieją szczęśliwszej przyszłości. 

I promyk ten, daje nam siłę do walki ży- 
ciowej i on nas podnosi gdy pod zwątpieniem 

padamy — i dla nas jest puklerzem, o który roz. 
biją się wszelkie ataki dzisiejszych rozkładczych 
prądów. 

I takim był środapolecki dworek, i uczucia- 
mi takiemi przejęty był przez życie całe śp Al. 
fred. Widzimy go więc od pierwsąej młodości, 
wszędzie tam — gdzie tega wspólna nasza praca 
wymaga; widzimy ga zawsze chętnego i spie- 
szącego tam, gdzie obowiązki  patryoty, obywa- 
tela, rolnika, wzywają ; a dzisiaj, gdy go już nie- 
ima, czujemy ten brak serdeczniej i głębiej, bo 
był nam i weorem i na naszych posterunkach, 
świecznikiem. 

Srodopolecki dwór dła zakątka naszego, nie 
tylko ogniskiem był obywatelskim, rodzina cała i 
hezna — szerokie grono przyjaciół, i z bliska i 
z daleka — dążyło tam zawsze z radością, bo 
serce Alfreda otwarte dla każdego, bo umysł po- 
godny bo humor jako towarzyski przymiot — 
jednały mu wszystkich. Z ś. p. Alfredem mogło 
i płakać serce każde i radością się dzielić; bo 
on odczuwał niedolę i szczęście każdego. Toà 
brak ten, zapełnić się nieda, 

A Wam najbliżsi w nieszczęściu, có4 może 
być dzisiaj pociechą? Oto ten żal ogólny, bez- 
mierny — ten żal prosty a szczery, który z mo- 
dłami do niebios przejdzie i prosić będzie Boga, 
o spokój wieczny dlą duszy Alfreda a o hart dla 
was pozostałych, na dalsze koleje życia, 


ala WEŁNY SEZONOWE NAJTANIEJ. -amw 


J. CHRISTOFA 


założona w roku 1873 


Lwów ul. Jabłonowska 9, 


Zabawa sportnwa (Ghymkhana) odbędzie: 
się w niedzielę dnia 7 bm. o godzinie pół do $ 
popołudniu na torze lwowskiego Klubu Cykli- 
stów (pl. powystiawowy). W zajmujący program 
wchodzą wyścigi cyklowe i piesze, corso kostyu- 
mowe i kwiatowe, partya gry w piłkę nożną 
(football) it. p. Ciekawym będzie wyścig  żoł- 
nierski w pełnym rynsztunku na rowerach służ- 
bowych, dalej wyścig otwarty dla osób z publi? 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 7 Paździe 


Telerramy i telefonematy 


Rakareszt 6 października. 
„Agence Romaine* nazywa pogłoskę 
jakoby król rumuński odjechać miał z Neu- 


jwied a podróż ta była w związku z pla- 


czności na rowerach, wyścig z przeszkodami itp. | U" zamachu na niego — zupełnie bez- 


Na zakończenie spalone zostaną przez pirotechni-, 
ka warszawskiego p. Rutkowskiego wspaniałe o ! 


gnie sztuczne. 


Członkowie lwowskiego K. C. i Tow. kola- 
rzy wyścigowców mają wstęp wolny, 


Przedstawienie amatorskie odbędzie się 7 
bm, w sali Towarzystwa gimnastycznego „Sokół“ 
w Kałuszu na rzecz budowy sali „Sokoła*, Ode- 
grane zostaną: „Pupil pupila“ komedya Abraha- 
mowicza i „Przed śniadaniem“, obrazek drama- 
tyczny hr. Fredry. 


Towarzystwo. „Szkeły ludowej“ urządza 
w ciągu bieżącego miesiąca popularne odczyty o 
Konarskim w następująch lokalach: 7 bm. o 
godz. 10 rano w wypożyczalni Koła Duń (szkoła 
im. Staszica), o godz. 4 popoł. na kursie analfa- 
belów (szkoła im. św Antoniego). o godz. 7% 
wieczorem w „Gzylelni kolejowej“ (ul. Grode- 
cka). D. FB bm o godz. 7 w Towarz. polskiej 
młodzieży rękodz. im. Kilińskiego (ul. Akademi- 
cka 24), d. 14 bm. o g. IŻ w poł. w wypoży- 
czalni Koła Pań (szkoła im. Konarskiego), d. 21 
bm. o godz. 12 w poł w wypożyczalni Koła 
Pań (szkoła na Zniesieniu) i w wypożyczalni IV. 
Koła (szkoła Piramowicza). 

Sybir. Dziś w sobotę i jutro w niedzielę 
dwa ostatnie dnie wystawy obrazów A. Socha- 
czewskiego cena wstępu 10 centów, 

W poniedziałek obrazy wysłane zostaną do 
Budapesztu. 


* Koncert Zygmunta Slojowskiego słynnego 
pianisty i kompozytora z Paryza odbędzie się z 
łaskawym wspoółudziałem prof. M. Wolfsthala w 
sali „Sokola“ w niedzielę 7 bm. Program jest 
następujący: 1. Stojowski. Sonata na skrzypce i 
fortepian (Allegro — Intermezzo — Waryacye). 2. 


Chopin. a) Etiudy op. 10 Nr. 3, op 25 Nr. 5, 
tl, b) Mazurki op. 50 Nr. 1, op. 63 Nr. 3. op. 
56 Nr. 2. c) Nocturfn op. 15 Nr. 1, d) Scherzo 


op. 39. 3. a, Paderewski [Theme varié, b) Mo- 
szkowski Melodva op. 18 Nr. 1, c) Zeleński Hu. 
'moreska, d) Slojowski Sielanki polskie Nr. 1 5 
Początek o godz. 7 wieczorem. Bilety są do na- 
bycia w składzie mut Władysława Zadurawicza 
ul Akademicka l. 8 i wieczorem od godziny 5 
przy kasie. 


Repertoar lwowskiego tea ru miejski: go. 

W niedzielę 7 bm. po raz 4 „łłaśń nocy 
Nwiętojańskiej* — i po raz 4 „Janek“ opera w 
2 aktach W. Zeleńskiego. 

W poniedziałek „Spazmy modne“ komedya 
w 3 aktach Wojciecha Bogusławskiego: z udzia- 
$em pań: Stachowiczowej, Jankowskiej, Rybickiej 
4 pp. Hierowskiego, Jaworskiego,  Woleńskiego, 
€hmielińskiego, Kliszewskiego, Klimontowicza i 
Feldmana w głównych rolach. 
| We wtorek po raz drugi „Spazmy modne“ 
komedya w 3 aktach W, Bogusławskiegc. 

We środę „Halka* opera narodowa w 4 
akiaah S. Moniuszki, z udziałem pań  Korolewi- 
*zówny, Ruszkowskiej, Myszugi, Jeromina, Szy- 
mańskiego i Tarnawskiego. 

_ We Czwartek po raz 5 „Baśń nocy Świę- 
tojańskiej" i „Dożywocie“ komedya w 3 aktach 
A. hr. Fredry"ojca. 

W Piątek „Nowa Dejanira“ 
aktach Juljusza Słowackiego. 

W sobotę „Baśń nocy Świętojańskiej" i po 
raz 5 „Janek“ opera W Żeleńskiego 

W Niedzielę „Halka* opera narodowa w 4 
aktacu S. Moniuszki. 


Repertuar teatru rus iego w sali „Gwiazdy“ 
przy ulicy Franciszkańskiej |. 7. 


dramat w5 


W Niedzielę 7-go bm. ostatnie przedstawie- |- 


nie „Wychowaniec* komedya ze spiewami i tań- 
cami Janczukk. 

Początek o godz. 7 wieczorem. 

Bilety wcześniej nabywać można w naro- 
nej Torhowli i w towarzystwie Ruska  Besida 
Tynekl. 10. 


* Kalendarz. 
_Niedzielę dnia 7 Justyny P. — Efrozy- 
ny M. 
Wschód słońca 6 pażdziernika o godź. 6 
min 13 zachód o godź. 5 min. 25. 
W poniedziałek 8 Brygidy wdowy — HŁ S 
© Wschód słońca 7 października o godź. 6 
min. 11 zachód o godź 5 min. 27 


OFIARY. 


Na odbudowanie klasztoru w Częstochowie 
złożyli w naszej administracyj WPani Marya B. 
10 franków w złocie, WPan Wy, V. 10 koron, 
WPan R. L. 35 koron, tenże dla najbardziej po- 
trzebujących Wedle uznania redakcyi L15 kor n. 


Cofosseum Thorna. Olbrzymi 


SelZacy DY 


prograin: Molaśso Saleagyi taniec wirowy w po | 


wietrzu. Zredor Woller artysta teatru u. d. Wien 
w Wiedniu. Belle Gina najpiękniejsza atletka 
włoska. Siostry Bono artystki na reku i irape- 
zie, Trupu Felicitas (5 osób) akrobaci. Hega i 


dngeborg Sandberg szwedzkie duetystki. Luigi 
Moglia ze swojemi tresowanemi małpami. Bro- 


thers Freyer klowni muzykalni. Eugenia Werm 
kr najsilniejsza kobieta świata. 


Codziennie o godz. 8 wiecz. wielkie przed- 
stawienie. W niedzielę i święta dwa przedstawie- 
mia o godz. 4 popoł. po cenach zniżonych i o 
godz. 8 wieczorem po cenach zwykłych. Co piąt- 
ku High-L fe. 


Bilety wcześniej są do nabycia w biurze 
dzienników Wgo Plohna ul. Karola Ludwika 9. 


Barchany białe i kolorowe, Chustki zimowe, Spodnice ciepłe, 
poleca najtaniej Skład płócien i stołowej bielizny 


jechał do Pekinu, 


podstawnem. 
Lendyn 6 pazdzierniza. 
Do wczoraj do północy wybrano 295 
posłów ministeryalnych, 79 liberalnych i 
59 nacyonalistów Między wybranymi 
znajduje się członek gabinetu Chaplin i 
przywódzey irlandzcy Healy i O'Brien 
Bruksela 6 października. 
Mimo, iż socyaliści zapowiedzieli na 
jutrzejsze przybycie ks. Alberta z mał- 
żonką demonstracye masowe, programu 
przyjęcia nie zmieniono. Gwardya oby- 
watelska podjęla się utrzymania porządku. 
Socyaliści przyrzekli burmistrzowi, że mi- 
nio demonstracyi nie będzie pokój ani po- 
rządek zakłócony. 


W Chinach. 


(Tel. „Gaz. Nar.“ 


Paryż 6 października. 

Posłowie franvuscy wręczyli rządom 
zagranicznym notę, w której powiedziano, 
że obecnie chodzi tylko o to, aby od 
rządu chińskiego otrzymać odpowiednie 
zadośćuczynienie za przeszłość i dostate- 
Gzne gwarancye na przyszłość. Rząd fron- 
cuski proponuje w tym celu następujące 
punkta co rokowań: Ukaranie głównych 
winowajców wskazanych przez przedsta- 
wicieli mocarstw w Pekinie, utrzymanie 
zakazu przywozu broni do Chin, odszku- 


dowanie państw, marynarki handlowej 
i osób prywatnych, utworzenie stałej 
straży poselskiej w Pekinie, zniesienie 


fortyfikacyj w Taku i militarne obsadze 
nie drogi Tientsin-Pekin. 


Londyn 6 października. 


Jak „Buro Reutera" 3 bm. donosi 
z Tientsinu, Lihungczang udaje się do 
Pekinu w towarzystwie admirała ros j 


sk'ego i z gwardyą przyboczną. 
Nowy Jork 6 października, 

„Biuro Reutera“ donosi z Pekinu 30 
września: Wymarsz wojsk alierykańskich 
rozpocznie się w środę. Marynarze udaja 
się do Tientsinu, dokąd w najbliższym 
czasie przybędzie także pułk czternasty. 

Kolonia 6 października. 

„Kóln. Ztg.* dorosi z berlina, że mi- 
nisterstwo spraw zagranicznych onegdaj 
po południu otrzymało notę francuska 
w sprawie chłńskiej. 

Nawy Jork 6 paździermka. 

Depesza z Pekinu z dnia 1 paździer: 
nika donosi, że mały oddział chińskich 
wojsk zjawił się pod Paczynem i oś wiad- 
czył tamtejszej załodze angielskiej, że ma 
bokserów rozpędzać 
Wedle depeszy z Tientsinu z dnia 3 
października, miał Lihungczang zanim od- 
dłuższą naradi z po- 
słem rosyjskim Giersemn. 

Waszyngton 6 października. 
Ambasadzie niemieckiej wręczono wezo- 
rj notę sekretarza stanu Haya, która jak 
donessa ma bardzo wielką doniosłosć, 
stwierdza bowiem, że miedzy Niemcami » 
Stanami Zjednoczonymi stanęła zgoda o 
do dalszego postępowania w Chinach. Ży 
danie Niemiec aby grono dyplomatyczne 
w Pekinie starało się o rzeczywiste uka 
ranie winnych, zostało zakomunikowane 
prezydentowi Mag K nleyowi, który oświad 
czył. że się z propozycya niemiecka zu 
pełnie zgadza. 

Sekrerarz stanu Hay wystosował tak- 
że wczoraj drugą notę do Berlina, która 
tam prawdopodobnie wywrze również bar- 
dzo korzystne wrażenie i zacieśni węzły 
zgody jaka w ostatnim czasie stanęła m e- 
dzy obu mocarstwami. 

Szangaj 6 października. 

Jak donosi „Binra Reutera“ wicekról 
Szangaju zawiad. mil urzędn ków podwład- 
nych, że zdegwradowanie wybitnych człon: 
ków partiyi dworskiej nastąpiło tylko pod 
wplywem zagranicy. 

Tientsin Ô października. 

4 loga krążownika angielskiego „Au- 
rora“ obsadziła Czingwavto Do Szaugaju 
odszedł rozkaz przysłać natychmiast ma 
teryał do budowy odnogi kolejowej z Tan- 
gho do Czingwanto. 

Słychać, że Rosyanie maszerują z Szau- 
gaju na Kiauczau. 

Waszyngton 6 października. 

„Biuro Reutera“ donosi, że posłowi 
chińskiemu Wuc ingfangowi doręczono 
wczoraj notę z zawisdomieniem, że pre- 
zydent Mac Kinley bardzo nad tem ub»- 
lewa. iż książę Tuan uważany powszechnie 
za głównego winowajcę tego co się stało 
w Chinach nie zostanie tak ukarany, j 


Petersburg 6 października. 
Rząd rosyjski zgodził się na propo- 
zycye zawarte w nocie Buelowa z dnia 1 
października, 


Londyn ô października. 

„Times* donosi z Waszyngtonu pod 
latą wczorajsza: Rząd Stanów Zjednoczo- 
nych przedstawił mocarstwom propozycyę, 
aby wezwać i zmusić cesarza chińskiego 
dc powrotu do Pekinu. Tam miałby się 
cesarz otoczyć gabinetem postępowym, zło- 
żonyin z przyjaciół reformy. poczem po- 
winienby wydać edykt, odbierajacy cesa- 
rzowej wdowie wszystkie jej godności. 
Cesarz chiński przebywałby pod ochrona 
wojsk sprzymierzonych mocarstw. Rząd 
Stanów Zjednoczonych trwa w tem, aby 
ks. Tuana nkarać śmiercią. 

„Times“ donosi z Szangaju 4 bm, że 
edykt cesarski z dnia 29 września zarzą 
dził wyjazd dworu cesarskiego z Tai-juen- 
fu do Singan-fu. 

Dalej donosi „Times“ z Szangaju, że 
w tamtejszych kołach dobrze poinformo- 
wanych nie przypisują ostatnim edyktom 
cesarza chińskiego wielkiego znaczenia, 
sądząc, że wydano je tylko po to, aby 
mocarstwa zwieść, a równocześnie wydano 
inne tajne edykta o treści podburzającej 
przeciw cudzoziemcom. 


Dział ekonomiczny. 


Rolnicza wystawa wadowicka. 


W Wadowicach urządził komitet, na któ- 
rego czele sianął p. Przecław ze Sławna Sławiń- 
ski w dniu 3 bm wystawę roln czą. 

Na wystawę gustownie przez inżyniera po- 
wialowego p. W. Rippera udekorowaną spędzono 


rnika 1900 Nr. 277. 


— m m w A |--na — 


—  Dyrekcya kolei państwowych ogłasza: Od 
l października br. kursują pociągi mr. 2555 i 
2556 na szlaku Czerniowce-Nowosielica trzy razy 
na tydzień, a mianowicie pociąg 2555 w ponie- 
działki, środy i piątki, pociąg 2556 w poniedział- 
ki, środy i niedziele. 


Wiadomości giełdowe. 


Lwów, dnia 6 Października 1900. 

Akeyo za sztukę: Kolei gal. Karola Ludwika 
po 200 zł. m. k. 421:-—- do 425'- . Kolei Lwor- 
sko-Czern.-Jaskiej p» 200 zł. w. a. 529-— 536 — 
Banku hipoteczn. po 200 zł. w. a. 636:— do 640. -- 
Akcye garbarni rzeszowskiej po 200 zł. —— d. 
150 zł. 

Listy zas awne na 100 zł.: Banku bipot. gal 
407 koronowe 90:30 do 9I:— 5% z 10%, pre 
109:30 do 110:—. 4V,%, los w 50 larach 98:30 
do 99: —. Banku krajowego 4',%, los. w 51 latach 
98:50 do 99:20. Banku krajowego 4"/, los. w 5- 
latach 91:50 do 9220 Towarz. kredyt, gal. ziem 
40% (TI. emisya) 92: do 9270. 47%, los, w 41 
latach 92:70) do 93:40. 4"/ą los. w 56 lntach 89:80 
do 90:50. 

Obłtgi za 100 zł Gali funduszu propina- 
cyjneg: 4%, 95:10 do 95:80. -owińskiego fun- 
duszu propiuacyjnego 5'i, 100.60 « Kom 
banku kraj. 5% w. a. II em. 100. do 101-20. 
Pożyczka krajowa 6%, w. a. 102— do 
AP 99:50 do 100:20. 4° obligacye kolejowe 
Banku krajowego 91:50 do 9220 za 100 nom. 
Losy. Losy miasta Krakowa 69: — do 72: — 
Losy miasta Stanisławowa 140— do — . 
Monety. Dukat cesarski 11:35 do 11:50. Na- 
leondor od 19:20 do 19:50 rółimperyał —*— do 
—' - . Rubel rosyjski srebrny 2:54. do 2:58, Ru- 
bel rosyjski papierowy 2:55.— do 2.57.50 10) marek 
niemieck ch 118:— də 11860. 


Wiedeń d. 6 p żdziernika. (Telegram Gaceiy 
Narodowej). Zamknięcie giełdy od godz, 2 miuu, 
30 po południu. Akcye anstr. zał. kredyt. 551*50, 
węg. zakładu kredyt. 661"—, Anglo.anku 272--, 
Unionbanku 540: — Banku dla krajów koronnych. 
412-—, Bankvereinu 481 -. Bolencreditu 860: —, 
Gal Banku hipot. 634: —, kolei państwow. 659 25, 
kolei południowej 10850, trumwajn A. 276 —, B. 


t 


około 280 sztuk bydła rogatego, przyprowadzono 0% ai 8 EN wal Rów. zc gy 
AE 1 ; JU: olei czerniewieckiaj ——, ulfuny fee 
52 konie J przedstawiono trzodę chlewną oraz "EŃ Muranya 520—, pragskiego towarz, żel. 
owce i drób domowy. 1720, fabryki broni —'—, tureckie tytoniowe 
Konie oceniała komisya złożona z pp: hr.|298' — oblig. węg indemniz. 8975, renta majowa 
Larischa, L. Sel'nga, hr Bobrowskiego i S.|97:15, austr. renta koronowa 9785, węg. renta 


Bojanowskiego. We wszystkich kategoryach tego 
działu, a manowicie za ogiery, klacze starsze 
i młodsze i źrebce niżej trzech lat otrzymali na- 
grody sami włościanie. 4 

Bydło rogate sadziła kómisya złożona z pp: 
M. Naimskiego, M. Łuszczkiewicza i F Sandoza 
i przyznała we wszystkich kategoryach tego 
działu, a mianowicie zu buhaje, srowy i jałowi- 
ce nagrody pieniężne od 60 do 35 koron i pre- 
mie od 45 do 10 koron znowu samym chłopom 
z powiatu wadowickiego. 

Chociaż sztuki nagrodzone były dobrze zbu- 
dowane i starannie utrzymane, to je.nak komi- 
sya prem ująca zrobiła tę uwagę. że w hodowli 
bydła w powiecie wadowickim odczuwa się brak 
jasnego kierunku, a ten brak kierunku jest przy- 
czyną, że sztuki na wystawie przedstawiły tasą 
różnorodność i rozmaitość, jakiej wystrzegać się 
należy w hodowli bydła jednej okolicy, mającej 
jedne i tesame mniejwięcej warunki wychowu 
i zbytu. 

W dziale „owce“ otrzymał najwyższą na- 
grodę (medal srebrny) Dunin z Głębowice, pre- 
zes towarzystwa roln. okręg. wadowickiego, któ- 
ry przedstawił wielkie mleczne owce  fryzyjskie. 
W dziaie „trzoda chlewn::* otrzymała najwyższą 
nagrodę (medal srebrny) pani Tetscherowa z Ja- 
szczurowa za maciorę pół krwi Yorkshire z 11 
prosiętami a premię 40 koron włościanin To- 
masz Wądolny z Wad wie. W dziale wreszcie 
„drób domowy* otrzymała najwyższą nagrodę 
pienięźną włościanka Mikołujowa Mikołajczykowa 
z Rokowa -— honorową zaś pani Stanisławowa 
Duninowa z Głębowiec za kaczki Aylesbury i ku- 
ry Houdany. 


Z wystawą rolniczą połączona była wysta- 


Wystawa ta powiodła się świetnie. 
Inicyatorowie wystawy ogłosili 8 konkur- 
sów, przezniczając dla każdego z nich pewną 
stałą liczbę nagród honorowych tj. medali i li- 
stów pochwalnych i pienięźnych dla włościan. 
Konkursy te obejmowały największy dobór owo- 
ców, zebranych przez wyslawców w danej gmi- 
nie lub okolicy, dobór najmniej 6 odmian jabłek 
i 4 gruszek najodpowiedniejszych do hodowli w 
powiecie, uajpi kniejsze owoce w jednej lub pa- 
ru odmianach, hodowanych na większą skalę w 
akolicy, najpiękniejsze odmiany owoców, wzoro- 
wo prowadzony ogród szkolny, wzorowy 
włościański, przeroby owocowe (suszone Owoce 
i warzywa, wina, nalewki, konfitury, konserwy, 
soki) wyroba nożownicze i przyrządy ogrodowe. 
We wszystkich tu działach rozdali sędzio- 
wie przeszło 50 nagród, Z czego włościanie wzięli 
25. Wyjątkowo dostał medal złoty krakowskiego 
towarzystwa rolniczego p. Ludwik Chrząszcz. 
Po za konkursem wystawili między innymi: 
hr. Mikołaj Rey z Przyborowia 12 odmian kar- 
tofli, p. Sławiński kolekcyę owoców i warzyw, 
dr. Jan Zduń z Raby Wyżniej kolekcyę owoców, 
zarząd dóbr arcyksiążęcych z Izdebnika kolekcyę 
suszonych warzyw, wystawionych we wspaniale 
nauczyciel 


sad 


dekorowanym pawilonie, p. S. Lach, 


ak-|z Woli Justowskiej, bardzo ładny zbiór owoców 


by się tego ogólnio spodziewać należało. |z własnego sadu. 


1848 Karbolineum, ter drzewny i gazowy 


27 


wa owoców i przerobów owocowych, urządzona oki terminy 17 po 
przez ruchliwe towarzystwo ogrodnicze wado- e j 
wickie. Sprawozdania z targu zbożowego na 


ANTONI GUD 


koronowa 90:60, 56 let. listy tow. kredyt. ziemsk, 
90:10, 4-procent. listy bauku krajow. 93—, 414. 
procent listy banku krajow. 98*—, 4-procent histy 
banku hipotecznego 30.75, 4!/,-procent. listy banku 
hipotecznego 98:50, 5-proceut listy banku bipot. 
109-50. 4-precent. galie. obligac. propinae. 95:45, 
4-procent. gilie. pożyczka kraj. z 1893 r. 91:85, 
4-proeeut. pożyczka m. Lwowa 88:50, losy tureckie 
106: —, marki 118:30) rnthle 255 50. 


— Berlin du. 6 paźdź. Zamknięcie giełdy. 
Banknoty austryackie 94:50 (po llug obliczenia pro- 
centowego). Spirytus 50:50, Au 'rysckia kredyty 
—'- , Dise. Commandit -* , 

— Paryż d. 6 pażdż. Gieli: wieczorna. Trzy 
procentowa renta 10230. Maka 2565 


— Frankfurt A. 6 paźdz Gielda wieczorna 
Austryackie kredyty 202:80, Kolej państwowa 
—*—, Alpiny —, Disconio 13650, Laura 


196:10. 


Z rynków towarowych. 


Lwów d. 6 październik . 'Przedrux z urzędo 
wej Gazety Lwowskieji: Pszenica gotowa 16— 
do 16:50, pszenica gotowa nowa - do -*— 


$ 
żyto gotowe 18:50 d» 14*— żyto gotowe na ter- 


miny do -, owies obroczny gotowy 12:50 
do i} —, owies na terminy —*— do —'—, ję- 
czmień pastewny 18 — do 13:60) jęczmień brow. 
14:-— do 1450 groch do gotowania 17:— do 
24-—, wyka — —, do —" nasienie lniane —*— 
a —*—, nasienie konopie bób — do 
— bobik 12'-- do 15 breczka 17 do 
20 koniczyna czerwona @abeyjska  -—'—. do 

biała —- do *—. tymotka —*— do 
— szwedzka *- do kukurudza atara 
14- do I5— nowa — — da —* - chmiel s'a- 
ry MAD , nowy za U kilo — do 
— —, rzepak 26'- do 2750 groch pastewny 


15 =- do — 


19-10 


warranty 


do 16 —. dn gotorniia 
Spirytus loco za 50 litr. „stawy 
do 16:— 


da 


Kleparzu. 


Krakow d. 6 października 

Na wczorajszym targu na IKleparzu pokup 
nie był tak ożywiony, jak ze względu na to, 
że przez ostatnie dwa targi prawie Żadne trans- 
akcye miejsca nie 
dziewać. 

Tymczasem jednak dowozy się zwiększyły 
młyny me mają zatem powodów robić zapa- 
sów naprzód, 


miały, można się było spo- 


dlatego zwiększone zapotrzebo- 
wanie napotyka odbyt stosunkowo dość sła 
bv. tak że ceuy mianowicie pszenicy. nietylko 
się nie podniosły. ale raczej cokolwiek się ob- 
niżyły , 

Żyto dobrze się w cenie trzymało, tak sa- 
mo owies, a na jęczmień pokup trochę się po- 
lepszył 

Płacono : pszenicę białą od 8:55 do 8:90 k. 
nową —'— do kor. pszenicę czerwoną 8 40 
do 8:70 kor. pszenicę żółtą 8:40 do 8:70 kor. 
żyto 720 do 7:50 k.żyto nowe 
jęczmień browarny 6'75 do 7:50 kor. 
6:20 do 6:50 kor. owies 6'40 do 6:70 kor. 
do kor. konicz czerwony 
—'— do —: kor. konicz biały — — 
kor. kukurydza — — do 
za 50 kilogramów. 


Bank galicyjski dla handlu i przemysłu. 
Wiedeń dnia 6 października. 
Kurs w koronach i po 50 klgr. 
Notowano pszenicę na wiosnę 7:25 do 7 26, 
na maj czerwiec 0*— do 0*—, na jesień 7:79 do 


do — — k. 
na kaszę 


rzepak = 


GOD -F=1 
*— kor. -- wszystko 


IEN 


O E., 


(80, żyto na wiosnę 7:89 do 7:90, na maj-czerwiec 
0— do ~—, na jesień 7:65 do 7:68, kukuradza 
na lipiec-sierpień 0*— do ('—, na sierpień-wrzes. 
0:— do 0*—, na wrzesień-paźdz. 6:70 do 6:75, na 
maj-czerw. 5'838 do 539, owies na kwiecień-maj 


587 do 5'89, na jesień 5:66 do 5:68 rzepak na 
wrzesień —'— do —'—, na wrzesień-październik 
—'— do —'—, na styczel-lnty 1901 —'— do 


*—, olej rzepakowy na wrzesień-grudzień —'— 

do —'*—, 

Tendencya spokojna, 

Stan pewietrza: pięknie, 

Budapeszt dnia 6 października. 

Kursa w koronach i po 50 klgr. 

Notowano pszenicę na kwiecień 7:96 do 7:97, 
czerwiec (*— do (*- , na październik 7:49 do 7:50, 
żyto na kwiecień 7:48 do 7:44 na październik 7:28 
da 7:24, owies na kwiec 0*— do 0 —, na październik 
529 do 5'30, kukurudza na sierp. 0*— do (' - , na 
paździer. 5*04 do 505, na maj 1901 0:— do 0:— 
rzepak na wrzesień 15 13 do 1514. 

Oferty na pszenicę słabe. 

Chęć kupna mierna. 

Tendencya spokojna. 

Stan powietrza: pięknie 

— Wieden d. 6 październ. Cukier (apokojny 
2570 do —* , Nafta galicyjska 3935 do 4185, 
Spirytus 44:80 do —*--. 


Madesłane. 


Za tę rubrykę redakcya nie odpowiada. 


Winogrona kuracyjne 
w najlepszych gatunkach c zw. Chasselas blane 
royal, Chasselas Napoleon. Chasselas rouge Passa- 
tutti i Muszkatołowe codzień Świeżo cięte wprost 
z własnych winnic w 5-cio kilogram. koszykach 
pocztą opłatnie (franco) 2 zł. 50 ct. za zaliczką 
lub poprzedniem nadesłan. gotówki poleca i RD) 
a w Budapeszcie 

Z. Czartoryski IV Vaczi sika Nr. 22. 
CZARTORYSKI Budapeszt. 


Dr. Kazimierz Kruszyński 
w chorobach płuc i gardła ordynuje od 38—85 pop. 
ul Akademicka 16 T. p. 


Adres telegramu : 


SAPOMENTHOL 


(M-ść Sspomeutholowa) 


RN f 


nacjerani- bol uśmierzające wyrobu &U- 
GENIUSZA > ATULI aptekarza w RA- 

DOMYSLU koło TARNOWA. 

Dostat można w każdej większej ap- 
tece po cenie: słoix próbny ł Kor. 40 hal. 

słoik duży 5 Kor. 

Celem ochrony przed naśladowniot- 
wami, proszę żądać wyraźnis: . Sapomen- 
tnoju wyrobu Eugeniusza Matuli*. 

| 4L-SEEE 


madugo otamo 


60.000 koron wynosi główna wygrana 
na loteryi inwalidów, które z odtrąceniem 20 
procent zoslanie wypłicone gotówką. Zwra- 
camy uwagę Szanownych Czytelników, że cią- 
gnienie odbędzie sę 10 listopada 1900. 


Protestuję publicznie przeciw oszczerstwom 
Thira, rzuconemu na mnie w kurrendzie djece- 
zyalnej lwowskiej, rozesłanej w ostatnich dniach 
września br. jakobym niewiadomo gdzie się znaj- 
dował; gdyż wie on doskonale, że mieszkam 
stale w Bohorodczanach i przeszło miesiąc ni- 
gdzie krokiem z Bohorodczan się nie ruszyłem. 
Ks. Jerzy Wała. 


PANI DU BARRY, sławna ze 
swej urody, której wykwintność za- 
pisana w podaniach historyi, za- 
z wdzięczała swoje powodzenie środ- 
kom toaletowym zupełnie prostym 
i niewyszukanym, Gdyby była znała 
Crems Simon, Puder i Mydło 
tego fabrykamta jej niezrównana 


piękność byłaby o wiele trwalszą. J. Simon, 
18 rue, (Urangs-Bateliere, Paris. Do nabycia 
wszędzie: we Lwowie w aptekach pp.: Mikola- 


scha i Wiewiórskiego; w Krakowie w aptekach 
Wiszniewskiego. Redyka, Mikuekiego i w skła- 


dzie perfum P. Fenza. Złoty Medal na Powsze- 
chnej Wystawie 1900. 
| Franciszka Wilhelma |] 
przeczyszczająca 
herbata 
przcz 


FRANCISZKA WILHELMA 


aptekarza w Neaukircheu 


U 
I 
(Niższa  Austrga) | 

jest do nabycia we wszystkich aptekach | 
| w cenie po 1 zł. 


|-za A ZZEAAA R | | LLLL 


do powlekania 

arby lacyatowe TS wy- 
trwale na powietrze, w 40 różnych wzo- 
rach, rozpuszczalne w wapnie, równające 

się powłoce olejnej, kilo od 16 ot. wzwyż, 
Wzory i Ópis użycia darmo i opłatnie. 


C-rl Krons:einer, Wien III. Hauptstrasse 130 


Luzón 
plac Maryacki Nr. 4 
Próbki franco. 


najtaniej 
vi W. CZOPP 7843 


4 GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 7 Października 1900. Nr. 277 


niezawodny środek przeciw wypadaniu i na porost włosów. TE miee h a 

2 . f z ) : s > stu 3 - 
Kaptolina usuwa łupież i swędzenie skóry. Kaptolina uzdra- IC imów; w Krakowie Sukiennioe 
wia włosy i hygienicznie skórę utrzymuje. — Cena 2 korony, WS ly a OC 


ska 24; w Czerniowcach Ruska. 


|Uznane jako najlepsze pługi stalowe, 1, 2, 3 i 4 skibowe, brony łańcuchowe i po 
jprzeczne do łąk i torfowisk. walce polowa z okrągłej i gładkiej blachy stalowej, 
Siewniki „Agricola“, KOSIARKI do trawy, koniczyny i zboża, grabie do riana i zbo- 
ża, przetrząsacze siana, patent. suszarnie do owoców, jarzyn it, P. prasy do wina 
l owoców tudzież na inna cela, młynki do owoców i gron, łuskacze gron, samo- 
dzielne patent. slkawki do winogron, tępienia gorycznika i korówek „Syphonia. 


~ 


Piga r My ie 
NĄ ZA sg A, » 
ak! 


I DELWECE! 


ię żelazne, składane po złr. 50, z 
bokami, orzechow» lakierowaue po złr. 
12—, 146—, 6—, 18—, 20—. Materace 
sprężynowe ;o złr. 1250 Łóżeczka dzie- 
cicne po złr. 1%—, 14—, 16—, 15— 
poleca Piotr Chrząstowski, handel żelazny 
we Lwowie, plae Kapitulny 1 (naprzeciw 


PENSYONEA.E 


wzorowy dla chłopców 


PRYWATNE KURSA 


Dom towarowy 


D. LESSNER 


WIEDEŃ 


Do 


katedry). Filia: Tarnopol plac Sobie- jesiennego gimnazyalne i realne „NE AK plece do kotea pacgwnlki karmy. MEU ARNIE z pat. okrągł=mi łoży« 
s. wyg 5 A f „Q -kawi do smarowania, do ruchu ręcznego, kieratowego i parowego, kieraty do za- 
8 sadzenia zbiorowa nauka dla prywatystów wszy pizęgu 1—6 zwierząt 'pociągowych, najświeższe młyaki do czyszczenia kół trieury 


stkich klas gimnazyalnych i realnych, 

Pierwsza klasa gimn. i realn, 

zbiorowa prywatna nanka od godziny 
8 do 1 rano. 

BE Uczniowie przepadli przy 

egzaminie wstępnym do I. kl. moga 


łuskacze kukurudzy, sieczkarnie, szrotowniki, krajacze buraków, prasy do siana 1 
słomy, do ruchu ręczn., stałe i do powożenia, tudzież wsze,kie inne maszyny wy- 
rabiają i dostarczają w najświeższej konstruk, 


Ph. Mayfarth & Co. 


k. u. k. a. pr. Fabriken landw. Maschinen 
e. Ej j  Eisengiessereien u Dampfhammerwerke Włen 


poleca 


Drzewka owocowe 


krzaczki owocowe eto. 
F. Pietrzykowski 


JTAROSTA Reichelt przeniósł swe biu- 
% ro prawnicze we Lwowie na ulicy Sto- 
waekiego 6. 


mackiego 6, 
70 ct. Fi KAWY oci aromaty 


RK - 3 Praga, 1V. Birsshgraden. o roku składać ogz. do IL. ki. 7a% wienia y, À; ; 
, do nab U: p - I Gm 
die two waniu LGONATdA Soleckiego c SLD ię i | "| EET VI, Mariahilferstrasse 81—83 
t "y , B 


Lwów’ Batorego 2 — Filia, ulica Zielo- 
na |. 4 — b-kilowe woreczki franco wy- 
syłam do wszystkich miejscowości. 


Zł. t80 pół kilo znakomitych Mleko dla dzieci 


Okruchów Herbat |od krów szczepionych, ze staj- | 
poleca Fryderyk Schubuth .Sp. jini pod nadzorem c. k. władzy 
Lwów, Rynek 1. 45. sanitarnej. 


Handel założony w roku 1789. 4 
Mleczarnia Przeworska 
aa Hetmańska 8. 


KOREPETYCYE 
dla uczniów publicz. gimn. i rea'nych. 
Do Egzam. wstęp. 
do I. kl. szkół śred. kurs przygot. 
DO EGZ. DOJRZAŁOŚCI 
gimu. i realn. krótsze i dłuższe kursa. 
A. STRZELECKI, 


b. nauez. Gimn. i Szk. realn. £ieloua 
151. p (stacya tram. elektr.) 3 do 6 
popoł. Listy winny zawierać markę na 
odpowiedź. 


KD” Ali i: Zatru inia £0 robotników, 
7 „al || ) Un i 4 Odznacz. na wszyst. więk- 
wz PE , wystawach przeszło 400 
złotemi, erebr i bronzow. 
me*alami. Obszerne kata- 
logi i uznania darmo. Po 
trzcbni zastępey i odsprz. 


Na sezon jesienny 1900 ! 


Moje wspaniałe bogato zaopatrzone kolekcye wzorów 
rozsyłam chętnie moim Szanownym odbioreom na żą- 
danie gratis i franco. 


DAMSKIE 


Modne Materye wełniane 
po 49 ct. do złr. 1.25. 
Modne Małerye wełniane 


Senżacyjna nowość! === 


Naftowy palnk żarowy 


= „Pittner' — 


Zulety jego są następujące: można go przyśrubować do każdej 
bani z naftą, byle miała 4 centymetry w średnicy, manipulacja 
z nim i konstrukcya jego są tak proste, jak tylko sobia to po- 
myśleć można, płomień w nim pali się nienugannie, nie daje 
Jkopela, nie cznć go niczem i jest znpełnie bezpieczuym, 
światło daje pełne blasku, czyste i białe, sity mniej więcej 
80 świec, a zużywa litr zupełnie zwykłej nafty na 15 lub 16 
godzin, z czego wynika olbrzymia oszczędność, a w dodatkn 
ma się wspaniały efekt: — Prospekty darmo i za opłatą pocztową. 


Alfred Lenner, Wien, 


VII., Schottenfeligasse Nr. 56. 4805 l 


Merańskie kuracyjne 


Winogrona Jedynie | K chce mi: 6 re i aria D 


popłatny zar.bek — zsaj- 
stołowe owoce t y sk = © 1 | 


dzie takowy Y jedrem z : 
najstarszych domów ban- 53 
rozseła franco za pobraniem poczto- Mandia dll da Solecki KE 
wem brutto 5 kilo 4 Korony w handlu L60narda so0leckiego raty praw ie ochronio- 


kowych przez sprzedaż na 
s 4 we Lwowie, ulica Batorego 2 i|| nych oryginaluyıh losów austr -węg. 
JSB, SEeLbStox Zielona 4 monarchii. — Zgłoscenia pod: „Wer 


Wysełka winogron I owoców || 7861% an Haasenstein & Vogler, | 
Merun, StidtirGl. | nabycia wybornej kawy pół kilo za 70 | Wien, I. f 
ct., również kawy najszlachetniejszych ga- HED 


tunków 0 znakomitym smaku i aromacie: 


kilo Ceylon wybieranej złr. 1:10 ct 
„ Ceylon gruboziarnistej „ 108 „ 


— 


TENNE? ENEI TEZIE TT ROWACH h 


Na otwarcie nowego tea-f| ; 7 Ceylon średniej n 104 , 
tru sprowadziłem wielkajj » » Ceylon drobnej nel zg" 
: A “E, „ Kawy perłówki 108 ., 
ilość lornetek teatralnych” ? Kawy złotej 103. 


w wspaniałych i skromnych Wybornej Mokki Arabsk. 1:08 „ 
m przytem uwagę, że sama Moeca 


S mai ` AE 
oprawach ze szułami najłe- arabska używa Bię tylko na czarną kawę 
pszemi po bardzo umiarko pzas Ceylon nadaje się głównie na białą, 


'dla lepszego zaś smaku i aromatn mięsza 
wanych cenach, zacząwszy się Sale Jawę i Mokkę w równych czę- 


od zł. 2 uo 100 zi. Binokle em i BA 4 pon 
i i s SE. ie przyszedłem do przekonania, że kawy 
Zeissa i Górza mam ros- pddyższych trzech M uaków razem zmlę- 


nież na składzie. Jszane I razem palone bardzo a tbi 
; aromie i znacznie więcej się napala ą dla 

Adolf Silberstein tego też sposób ten R zeGól każdemu 
outyk : wechanik we Lwowie. ana kto chce mieć wyśmienitą pod 
ma. każdym względem kawę. 4842 


od złr. 1:— do złr. 9-—, 


Modne Materye welniane 


od złr. 1:40 do złr. 255. 


tathrelner 


jest prawdziwym tylko w znanych 


paczkach Kathreiner! 


Nigdy więc nie jest otwarty lub w innych, na 
okpienie obliczonych, podrobionych paczkach. ` 


- A 


Kathreineru Kneippowska kawa słotava 


Modne Materye welniane 


2 
od złr. 170 do złr. 3'10. 


Prawdziwe tyrolskie 


MATERYE LODEN 


Modne Materye welniane 


od złr. 215 do złr. 4:40. 


dla panów 1 pań 
najnowsze wełniane małteryały na ubrania, 


haveloki, płaszcze od deszczu 
i najnowsze KOŁNIERZE dla pań 


można kupić jedynie u 


Karola Kaspera mint 7. 


Proszę zażądać wzorów materyi loden wraz 
z cennikiem haveloków — gratis. 74/% 4833 


Modne Materye wełniane 


od złr. 2:95 do złr. 525 ete. 


"2 


m 


A) jest najsmaczniejszym, jakoteż jedynym zdro- 
190) 7 + a . A 3 . 
Ę ; -i wym 1 zarazem najtańszym dodatkiem do 
A kawy zwyczajnej. 


TF "ZH; 


Wełniane materye są w jednym kolorze we wzory wyrabiane. 


dod dode dody doco dod och dh hh de docteecdo 


FARBEN FABRIKEN 


dodododo hh do he 


Damskie sukienko od 78 ct. do 2 złr. 25 et, i wyżej. 


Vorm. WEF 32 kathreine j S > 
VOR FR a ; reinera Kneippowską kawę słodową ć Homespune i podwójne materye w największym wyborze. 
kj A pij co Pa z ulibieniem 1 z wzrastającym Jedwabne materye w przeróżnych wykończeniach. 
za AA 7 skutkiem tysiące rodzin. ; - 
NZ i $ JE U, Najnowsze, odcięte modne barchany i flanelo bawełniane od naj- 
í NIŻ w. jE- ER tańszych do najlepszych jakości (26 ct. do 60 et.) 
Elberfeld. SN SZĄ Kainreinora Kneippowska kawa słodowa Flanele do prania, prześliczne desenie, metr od 24 et. wyżej. 


jA I SEE] «kk kiwa zwyczejna jako zdrowiu 
LYS) szkodliwa jet przez lekarzy zakazunu, zustą: 
puje tęż najwspantalej. 


Odcięte, najpiękniejsze nowości na bluzy, halki ete. 
Proszę zwrócić baczną uwagę na 


SOMATOŻA 


rozpuwznzalne białko mięsne 


zawier. pożywne części (białko i sole) proszek prawie bez smaku, a należy 
do najznakomitszych 


Środków odżywczych i wzmacnizjących 


dla dzieci osłabionych , chorych na kraywicę , oraz dl» osób cierpiących na 
-& nerwy, piersi, żołądek , dla położnie i rekonwalescentów itp. pod postacią 


Somatozy żelazistej 


dla niedokrewnych ze skutkiem przez lekarzy polecona. 


Somatoza żelazista zawiera 2%% żelaza w organicznym związkn 
famotoza pobudza nadzwyczajny apstyt. 
Do nabycia w aptekach i drogueryach, 


Najznakomiiszy środek wzmacniający i odżywiający. 


Paa d d aa da da d a da ae d d Aaa pay Jaaa papa papapapa a a h daa a da a a a 


shed hdd hohoho cda Ei. 


specyalny dział dywanów i firanek. 


BAF Katalogi modnych dywanów i firanek dla odbiorcow gratis 
i franco. i 


Ważne! 


aF Dom towarowy D. Lessner vie ma na prowincyi žad- 


— y 


nych filii ani ajentów ; zgłoszenia przeto należy wprost 


przesyłać 


Loażannnnt DOD OO AOLO RORAWORORERNNALANNNZNADI 


DEO DRE I 


Drożyzna Węgla 


każe każdemu, kto chce być oszczędnym, a wybierać ma | 


PIEC TG 


wybierać tylko to, co na mocy doświa: czenia uznane zostalo 


ad 0.229 oaa 000 ooo a 
w hyl zlyly za rzecz jak najłepszą, bo zawsze rzecz chociażby cokolwiek 
4 J 4 AY 


Dom towarowy D. Lessnera w Wiedniu. 


tinia Hollandya — Ameryka  Retterdam — Nowy-York. 

l Nujbliżazy odjazd: 

(1 psździera. Statendam o g. 3 popołud. (8 październ. Spaarndam o g. 10 przed. 
25 paźazłernłka Rotterdam o 2 popoł | listopada Maasdam o godz. 7 przedpoł. 


nowe parowce o podwójnych śrubach: 
Rotterdamm 8302 ton, Stateniam 10.320 ton, Postdam 12.500 ton. 
Cena kajuty pierwszej klasy od 360 kor. wyżej 1 od przystani 


Od dawna znany dyetetycząc kasme- 
lyczny sfodek(wcie {$ ranio)na wamoć p 
nieme 'alęfenia seig ec enimięśmi s. 


droższa w cenie opłaci się w porównaniu z tsńszą ale lichszą. 
To też niech nikt, kto chce sobie sprawić piec do opalania 


< 
ve a 


4 Urz" = 
a. PE A — utyWany ze skutkiem przes turystów, 


> 


iej A żej + . . ` sj . . > ludtkii = = j f 
kajuty a 197 kor. 40 b. cdj Ylednia mieszkania, nie zapomni zasięgnąć informacyi w obszernym ść, | Er, a Z: ry 
Biuro we Wiedniu: dla kajut: I. Kolowratring 10; dla Lit. klasy : UMA Weyrin- katologu W EE STY = cm D NE | 
geruasse 7 A. — Filie austr. w Bernie, w Insbruckn i Tryeście, D ; A Ry | 
a i- RUDOLFA GEBURIHNA WIZA „TLUIDZENKA: 
cO m == mark oe: zx: A PAP 
c. i k. maszynisty nadwornego SK. A AN a ęza £ az WI 
ELE KTRYKA. Wiedeń VII, IKaiserstrasse NT. 71. DAŃ OR ) BA 


PIECE UTRZYMUJĄCE CIĄGŁY OGIEŃ 
a Opalane zwyczajnym węglem kamiennym, bardzo zbytkowne 
albo i skromne piece z regulatorem paliwa, piece konaro- 
we i Kaloryfery, piętrowe piece piefarsgjie dla piekarzy. 
aparaty do palenia kawy figowej, ognisjga rodzinne, re- 
stanracyjne i biurowe, 
We Lwowie Zastępstwo i wzory u Jana Schumanna. 


s 
zę 


(Specyalny Oddział dla urządzeń elektrycznych Fabryki 
maszyn „Perkun*.) 

Doświadczony personal, szybkość roboty i cisłość w terminacb. 

Gwarancya i bezpłatne kontrolowanie w miarę umowy. Specyal- 

ności światowej firmy „Oesterr. Schuckert Werke“. Kosztorysy 

bezpłatnie. Ceny niskie. Biuro informacyjne i skład podręczny : 


> æ — kolarzy i jezdzców na wzmocmiamia í 
( | j PWA odnowienie sil po Wialkich podróżach. 


ÉF CENA % FLASZKI K 2_% PLASZKI K L20. 
Prawdziwy do nabycia we mszystkieł, apłacach 


GLOWNY SKLAD: 


U APTEKA OKRĘGOWA w KORNEUBURGU. 


poo WIEDNIEM. 


i 


Kopernika 18, jn 
5 do odświeżania 1etnick bDBUCIK©WY : Kremy żółte, pomarańczowe i brunatne. Kręmy białe i czarne do polecają najtaniej 
lakierów. Mydełka do czyszczenia wszelkich żółtych skór. Glazurę żółtą, pomarańczową i brunatną. Lakiery do skór 
Ni SeT letni! Chevreau. Lakier Gartnera na obuwie. Apretura na obuwie Cherveau. Waselina do konserwowania skór. FRIE DRICH 8 „BEACOCK 
a Jakoteż oryginalne angielskie Lakiery i kremy na skiorę Lwów, Hetmańska 4, obok cukierni Wgo Grosa 


ża; 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki, Z drukarni i litografii Pillera i Spółki, 


